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KURYER LITEW SKI
w W iln ie  w Piątek dnia g Czerwca p. s. 1822 roku.

W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
W  l  L N O.

N a jja ś n ie js z y  Cesarz Jegomość W yjeżdżając 
Jstad, d. 25 ż. m., przeznaczonego w  pałacu cesar­
s k im  do u lokow an ia  ośób orszaku Jego Cesarskiey 
M ośc i, Radnego P o l ic j i  m iasta  W iln a ,  P. Jana 
M a n ze lm a n a , ra c z y ł n ay łaskaw iey  udarow ać z ło ­
tą  tabak ie rą .

Gazeta senacką z dn ia  27 m aja ogłosiła  око іпё  
%  iik a ź y  następujące:

W e d le  ukazu  Jego Cesarskiey M ości, Rządzą­
c y  Senat s łucha li p rzedstaw ien ia  Pana R ze czyw i­
stego R adcy S tanu, Senatora, M in is tra  skarbu  i  
kaw a le ra , H rab iego  D y m itra  A Iexa nd ro w icza  G u r-  
jeW A, p rz y  k tó re m , nastałego na przedstaw ien ie  
tegoż M in is tra  w  d n iu  3o styczn ia  i 822 to k u  N a j ­
wyższego Im iennego  U kazu, w  k tó ry m  objęte sa 
p ra w id ła  po trącan ia  ż p ien iędzy N a y m iło ś c iw ie y  
d a row a nych  w* je d n o ra zo w e j nagrodzie  po 10 p ro ­
cen tów  na rzecz in w a lid ó w , p rzedstaw ien ia  po­
św iadczoną kop iją , z tem  , aza liby  się n ie  podo­
ba ło  Rządzącem u Senatow i, d la  w iadom ości i  po­
trzebnego podług tego N ay wyższego U kazu  w y  peł­
n ien ia , dać w iedz ieć kom u wypada.

W . załączone y zaś k o p ii Im ien ne go  N a y w y ż - 
Ezego U kazu  w yrażono :

K o m ite t M in is tró w  p rzen iós ł do w iadom ości 
M o je y  p rzedstaw ien ie  wasze o w ą tp liw o śc iach , k tó ­
re  sie z d a rz y ły  p rz y  spe łn ien iu  p rze ło że n ia , po­
tw ie rdzonego  przeze M n ie  dn ia  2З m arca 1816 ro ­
ku , w  k tó re m  postanow iono: p rz y  d a row an iu  pie­
n iędzy  w je d n o ra zo w e j nagrodzie, z a trzym yw a ć  od 
ca łey sum m y po 10 p rocen tów  na rzeczonych  w o ­
jo w n ikó w * ka le fc tw u  u leg łych ;

N a rozw iązan ie  tego, zgodnie z o p in i ją  K o rn i-  
te tu  M in is tró w  R ozkazuję:

1) Od przeznacza jących się p raw em  nagród 
za poym am e zbiegów  i  za ra tu n e k  u to n io n ych  
ustanow ionego na rzecz in w a lid ó w  p o trącan ia  
lo c iu  p ro cen tó w  n ie czyn ić .

2) W y p ła ty  na drogę i  w y d a tk i podróżne 
p rz y  w yznaczen iu  na m ie jsca , ró w n ym że  sposd- 
bem 1 petisya dodatkow a p o trąca n iu  n ie ulega po­
n iew aż p rze dm io ty  te  z samey n a tu ry  sw o jey n ie  
iia lezą  do jedno razow ych  nagród.

5) P o trącan ie  od stim m  jednoraźowie? dających 
eie u rzę d n iko m  służby w oyskow ey i  c y w i ln e j  p rz y  
ic h  odstawce zam iast pensyi d o ż y w o tn ie j takoż 
w d o w o m  1 s ie ro tom  po śm ie rc i m ężów  i  óyców  
ich , czyn ie  na osnowie Rozkazu M ojego, o b jaw io ­
nego K o m ite to w i M in is tró w  28 paźdz ie rn ika  1810 
ro k u  w  tak tem  zdarzen iu , k ied y  darow ane sum - 
m y  będą w y n o s iły  w ię ce y , 5oo ru b li;  od m n ie y - 
szych zas sumrn po trącan ia  n ie czyn ić .

4) O d da lszych sumrn, da jących  sie na opła- 
tę  d ługów , na początkow e zak łady  i  zabudowanie, 
na wspomożenie i  na posagi, po trącać i  o p rocen­
tó w , podług ls to tn e y  m ocy  ig o  a r ty k u łu  pom ie- 
nionego prze łożenia  1816 roku .

O ko ło  w yko n a n ia  ty c h  p ra w id e ł n ie  zanie­
chacie „c z y n ić  zależących p d  was ro z p a d  zeń.
N a v J v — f  f na' ^ y teS° w ykon an ia  tego
iNaywyzszego Jego Cesarskiey M ości rozkazu do 
w szystk ich  R ządów  G ubernialnych, W ła d z , W o y ­
skowey K a n ce llą ry i w oyska  dońskiego i  m ie y fó  
U rzędow ych posłać u k a z y , rów n ież przez ukazy  
uw iadom ić: PP. M in is tró w . W o je n n y c h  C n l ł

G ube rna to rów , W o je n n y c h  G u b e rn a to ró w  zarza- 
dzających c y w iln e m i sp raw am i, Jenera ł G uberna­
to ró w  i  N acze ln ików  m iast; a do N ayśw ietszegb 
Rządzącego Synodu , do w szys tk ich  D epartam en ­
tó w  Rządzącego Sęnatu p rzesłać uw iadom ien ia : 
D n ia  29 k w ie tn ia  1822 ro ku .

W e d le  U kazu  Jego C esarskiey M ośc i R zą ­
dzący Senat s łucha ł p rze ds ta w ien ia  P. M in is tń a  
Skarbu: iż  Estońska Izba  Skarbowa* z p rz y c z y n y  
pódaney do n ie y  prośby, od w olnego cz łow ieka  
M atisow a , zapisanego do W y ż g o ro d z k ie y  R e w e l, 
sk iey G rom ady, o w ydan ie  mn św iadectw a , w idząc  
ze w o ln i ludzie  w  te y  g u b e rn ii składaja osobny stań 
od w łosc iah  e konom icznych , i  m ają  praw o p r/e ch o - 
dz ic  do stanu m ieszczan i  kupców  , p ros i o roz 
w iązan ie : c z y li ta k im  w o ln y m  ludz iom  dawać św ia ­
dectw o  na p ra w o  p row adzen ia  handlu, us tanow io ­
ne N ayw yzszym  Ukazem  d. 29 g ru dn ia  1812 ro ku  
w zględem  h an d lu ją cych  w łośc ian  w ydanych?  U w a  
zając ze sw ojey s tro n y  P. M in is te r , iż  g dy  pom ie - 
n io nym  U kazem  dane jest p ra w o  p row adzen ia  
h a n d lil za św iad ec tw a m i w śz y s tk im  w łościanom  
me ty lk o  ska rbow ym , u d z ia ło w y m , ale i  o b y w a te li 
sk im , z op ła tą  u s tan ow ion ych  poszlin , co p o tw ie r  
dzono 1 now o w y d a n y m  d. 24 paźdz ie rn ika  182, 
ro k u  ukazem  z ty m  doda tk iem , iż  za św ia d e c tw a

, czw artego  rodza ju , zam iast daw nieyszey posz liby  no
dw a  p rocenta  od oSwiadczoney sum m y p ow ium  vvno 
sic po o p ro ce n tó w  od ośw iadczoney sum m y od 4  
t  , w ięcey do 8 t .  ru b li;  w o ln i z i  lu d z ^ m ie s z !  
ka jący  w  guberm jaeh nad ińo rzem  b a ltyck ie m  i  
n ie k tó ry c h  zachodnich, w  m iastach i  na g ru n ta c h  
o b yw a te lsk ich , chociaż s tanow ią  klasse różna  od 
w łośc ian  ekonom icznych , i  im  dozw olono przecho

do. sta.llu  P iesk iego  i  kup ieck iego ; ale to  D o ­
zw olen ie  me zaw ie ra  w  sobie tego, iż b y  on i ko  
n ieczn ie  b y li  obow iązan i w chodz ić  do ty c h  s ta n ó w ' 
następn ie  mogą pozostawać i  w  stanie  w o ln y c h  
lu d z i bez przeszkody, p łacąc ty lk o  pod ług  u ka zu  
20 lu tego 1812 ro k u  oprocz pod usznego p o d a tk u  
jeszcze po 5 r u b li  od kazdey duszy m e z k ie v  J  
to  P. M in is te r  w nosi iż  postanoW ienie w zg lę de m  
w ło śc ia n  h an d lu ją cych ; może bydź z a s t o s o w a n e  
zadnćy niedogodności 1 do pom ien ionych  lu d z i w o l­
n ych , 1 d la  te g o , jeże li k to  z n ic h  , n ie  przecho­
dząc do stanu m ieskiego i  kup ieckiego, zażąda u ży ­
w ać p raw a  hand lu  ha te y  osnowie, jak  to  w ło ­
ścianom  jest pozw olono, tak iego p ra w a  d o zw o lid  
im  należy, 1 ludz ie  c l, w szed łszy do s tanu  han 
d low ego, będą m ie li sposobność stan ia  się u ż y te c z " 
m e y s z y m i d la  to w a rz y s tw a  i  samego skarbu : 
p ró cz  p łaconey przez n ich , ja ko  ze stanu w o ln y c h  
lu d z i poda tku , będą jeszcze w nos ić  i  us tanow ione  
za św iad ec tw a  poszfm y. Z  reszta  o ty m  sw o jen t

J  2 r T T r  don iesien ia  Iz b y  s k a r b o n y  
esto ttsk iey, P. M in is te r  p rze d s ta w ia ł do R zadza- 
dzącego Senatu, z ty m , iż  w  zdarzen iu  jego u tw ie r ­
dzeniu c z y h b y  s ię n ie  zdaw ało  z ro zw ią za n ie m  
p rze ds ta w ien ia  pom iem oney iz b y , rozciągnąć to  
postanow ien ie  m a  w szys tk ie  g ub e rn ijen a d  m o lze m

sa w o ln '0 P i' nf  -6 Zach,° ^  gd “ e siS podobna k las - sa w o ln y c h  lu d z i znaydu je . R ozkaza li: U tw ie rd z a ją c
w y z e y  pom ,em oną o p in ią  P. .M in is tra  skarbu
w zględem  zastosowania postanow ien ia  o w łośc ianach
h a n d lu ją cych  , do w o ln y c h  lu d z i, znaydu jących  st

g b e rm i estonskiey 1 o rozc iąg n ie n iu  tego po t
s tanow ien ia  na w szys tk ie  g u b e r n i^  „a d  m orzem



b a lty c k ie m  i  na te  gub e fn ije  zachodn ie , gdzie się 
podobna klassa w o ln y c h  lud z i zn a jd u je , za lecić od 
Rządzącego Senatu dla należytego w  tem  w ykon an ia  
i  przesłać w iadom ości do w szys tk ich  rządów  guber- 
n ia ln y c h , w ładz , w oyskow ey k a n c e lla ry i woyska 
dońskiego, nacze ln ików  m iast i  w szys tk ich  izb  ska r­
b o w y c h  p rzez ukazy ; ró w n ie ż  p rzez u kazy  dać 
w iedz ieć  w sz y s tk im  m ie jscom  u rzędow ym , i  u w ia ­
dom ić , PP. M in is tró w , K o n tro le ra  Państw a, W o - , 
je r iń y c h  jene ra ł guberna to rów , W o je n n y c h  G ube r­
n a to ró w  zarządza jących c y w iln e m i sp raw am i, Je­
n e ra ł G u be rn a to ró w , i  Nakaźnego A  Łamana w o y ­
ska dońskiego; a do M osk iew sk ich  i  St. P e tersbur­
sk ich  D epartam en tów  Rządzącego Senatu i  do po­
wszechnego ic h  Ż ebran ia  przesłać uw iadom ien ia . 
D . 4 m aja 1822 ro ku .

W  tym że  num erze gazety senackiey ogłoszo­
n y  jęst w y łą c z n y  p rz y w i le j ,  na la t 10 w ydany , 
o b e rh itte n fe rW a lte ro w i om ey k łis s y  , M ateuszow i 
K la r k o w i , a n g lik o w i W il l ia m o w i G r y f f i to w i i  
k o m p a n ii i, na rob ien ie  gazu z o le ju  i  in n y c h  ls to tp a l-  
n v c h , prócz drzew a i  w ę g li kam iennych, za pomocą 
udzielnego apparatu , czego n ik t  p rzed  n im i w  Ros- 
s y i n ie  r ó b i ł   .

L iczb a  o k rę to w  w  R y d z a A .S  cze rw ca  p rz y ­
b y ły c h  З22, w ys z ły c h  208.

K r ó l e s t v y o  P o l s k ie , 
l  W a rszaw a  d r iid  10 czerwca .

W  I m ie n iu  N ayjaśnieyszeg  o 
A  L  E  X  A  N  D £  R  A  I.

C e sar za  W szech R ossyy, K r ó la  Po lskieg o . 
e t  c. e t  c. e t  c.

X I Ą Z Ę  N A M IE S T N IK  K R Ó L E W S K I 
W  R a d z i e  S t a n  u.

- P ragnąc s k u te c z n ie j u ła tw ić  w ykon an ie  rozpo­
rządzeń  postanow ien iam i nasżem i z d. 22 maja i  16 
łip ca  r . 1819 w zględem  ce nzu ry  w ydane  m i obję­
ty c h , a razem  i  usunąć n iedogodnośc i, jakie  z tąd  
W yn ika ją , że te ra z  cenzura osobno co do p ism  pe- 
ry o d y c z n y c h , i  osobno co do w sze lk ich  in n y c h  
d z ie ł, p rzez d w ie  oddzie lne K om m issye  Rządowe 
je s t sp ra w o w a n ą ; g dy  zachowanie  jednostayności 
zasad W w y k o n y w a n iu  ta k  ważnego obow iązku  g łó ­
w n y m  jest w a ru n k ie m  p om yś ln ych  sku tkó w , ja k ie  
w e  w zm ia nko w an ych  postanow ien iach  naszych za- 
łn ie rz o n e m i z a s ta ły ; n irn  p rze to  w  ro z w in ię c iu  
A r t .  16 u s ta w y  k o n s ty tu c y y n e y , p ra w o  przepisze 
g ro d k i u k ró cen ia  riaduźyc iow  w o lnośc i d ru k u , na 
p rze łożen ie  K o m m isśy i R z ą d o w e j W y z n a ń  r e l i ­
g i jn y c h  i  ośw iecen ia  pub licznego, p o s ta n o w iliśm y  
i  S tanow im y.

A r t .  1. Cenzura W szystk ich  d z ie ł i  p ism  w  k ró ­
le s tw ie  w ychodzących  , ró w n ie  jak  w sze lk ich  pism  
|je ry o d y c z n y c h  1 gaze t,w y jąw szy  ty lk o  d z ie n n ik i w o ­
jew ódzk ie , jako też doniesienia pub liczne  m ie jscow e , 
Które podjdozorern m ie js c o w e j p o lic y i w  W o je w ó d z ­
tw a c h  zostają, sp raw ow aną będzie w  kom m issy i 
ftz ą d o w e y  W y z n a ń R e lig iy n y c h  i  OświeceniaP.ublicz- 
ńego przez Radcę S tanu d y re k to ra  jeneralnego w y ­
chow an ia  ph Ślicznego.

A r t .  2. Radca Stanu d y re k to r  jen e ra łn y  w y -  
chóW adia pub licznego, będzie m ia ł dodanych sobie 
xlo om ocy trzech  re fe re n tó w , to  jest, dw óch  ze 
s t ro n y  K o m m issy i R z ą d o w e j W y z n a ń  R e lig iy -  
n y c h  i  O św iecenia Publicznego przez M in is tra  
W n ie y  prezydu jącego ( na p rzedstaw ien ie  rzeczo­
nego  R adcy Stanu) n om in o w a nych  , a jednego ze 
s tro n y  K o m m issy i R z ą d o w e j sp raw  w e w n ę trz ­
n y c h  i  P o lic y i wyznaczonego, k tó re go  p re zydu ją - 
ć y  w  n ie y  M in is te r  zanom inuje. W s z y s c y  trz e y  
o bo w ią zan i są ciągle p racow ać pod k ie ru n k ie m  te ­
goż R adcy  Stanu D y re k to ra  Jeneralnego, i  w sze l­
k ie  jego w  te y  m ierze polecenia w y k o n y w a ć .

A r t .  3. P ens ja  roczna każdego z pom ien io- 
n y c h  trz e c h  re fe re n tó w , w yno s ić  będzie po t r z y  
tys ią ce  z ło ty c h , i um ieszczoną zostanie na etacie te y  
kom m issy i rz ą d o w e j, od k tó re j ,  re fe re n t je s t-p rzy ­
d an ym . Jeżeliby jednak posada re fe ren ta  p ow ie ­
rzo n ą  została k tó re m u  z./U rzędników  lub  em ery ­
tó w  ze skarbu  p ła tn y c h , w  ta k im  raz ie  011 do eta- 
\o w e y  sw ojey p e n s ji,  pobierać ty lk o  będzie dodat­

ko w ą  nagrodę ка  pracę oko ło  ce nzu ry  w  ilośc i 
tys ią c  pięćset z ło ty c h  roczn ie , a to  ró w n ie ż  z e ta ­
tu  w ła ś c iw e j K o m m issy i R zą d o w e j. (.D a lszy  c ią g  
nastąp i.

N . Pan łaskaw ie  ra c z y ł m ianow ać W .  Damazego 
D zie rozyńsk iego , mecenasa S. N . I .  ka w a le rem  O r­
deru  ś. S tan is ław a I I I  klassy, nagradzając zasługi 
w  zawodzie n au kow ym , p raż  za prze łożenie na ję- ’ 
z y k  p o lsk i dzie ła  E k o n o m ii p o lity c z n e y  Saya.

W cz o ra  jako  w  n iedzie lę  pom iędzy o k taw a  
uroczystośc i Bożego C ia ła , c z te ry  processye od­
by te  zosta ły po różn ych  częściach s to lic y . * P rzed  
po łudn iem  z kościo ła  ś. K rz y ż a  na k ra ko w sk ie m  
przedm ieściu. C e lebrow a ł J VV„ Senator B iskup  K ra ­
ko w sk i W o ron icz , a E w ange lie  odśpiewano p rz y  
o łta rzach  w y s ta w io n y c h  przed pa łacam i K a z im ie ­
ro  w skuu, I I  rab ie  w T a rn o w sk ich , P o to ck ich  i  K r a ­
sińskich. 0  teyźe porze inn a  processya odbytą  zo­
stała na now em  mieście z kościo ła  P . M a r  y i;  po 
p o łud n iu  na u lic y  S e n a to rsk ie j z kościo ła  ОСХ Re­
fo rm a tów , na k tó re y  ce leb row a ł J W .  W ę g ie rsk i 
D z iekan  m e tro p o lita ln y ; tudzież także  n a ‘now em  
m ieście z kościo ła  X X .  D im in ik a n ó w , na k tó re y  
ce lebrow a ł J W . Senator B iskup L ub e lsk i Skarszew­
ski. W szędzie  m nog i lu d  to w a rz y s z y ł św ię tem u 
obchodow i, z p rz y k ła d n ą  pobożnością, a chociaż 
w  ta k  w ie lk im  n a tło k u , żaden n iegwy d a rz y ł sic p rz y -  
padek.

D n ia  11 czerwca. N . Pan n ay łaskaw iey  ra ­
c z y ł m janow ać ka w a le ra m i O rde ru  ś. S tan is ław a, 
k lassy I I :  J W . A lask iego  Jana, m arsza łka  s e jm ik u  
p o w ia tu  olkuskiego. K la ssy  I I I :  J W .  R afa ła  B ro - 
nikow skiego  m arsza łka  s e jm ik u  p ow ia tu  ko n ińsk ie ­
go; W .  D o m in ik a  R aczyńskiego  kom m issarza de­
legowanego w  obwód o lku sk i; Józefa B ron ikow skiego  
ka m e rju n k ra  J. C. K . M ośc i, i  kom m issarza dele­
gowanego w  obw ód kon ińsk i* K la ssy  IV :  Leona 
M ieszkowskiego  m arsza łka  s e jm ik u  zgrom adzenia 
gm innego c y rk u łu  I I  m iasta  Ka lisza ; A u gu s ta  H e -  
tz a  p rezydenta  m iasta Kalisza*

D n ia  i 5. N. Pan nay łaskaw iey  m ianow ać ra ­
c z y ł ka w a le ra m i O rde ru  ś. S tan is ław a: K lassy  I ,
J W .  Tomasza. Grabowskiego  radzcę stanu, k o m - 
m jssarza Swego pełnom ocnego do l ik w id a c j i  z pań­
stw em  austryack iem . K lassy  I I I ,  W .  K a z im ie rz a  
G liszczyńskiego , prezesa kom m issy i ob rachunko ­
w e j;  Józefa Szczerbińskiego , kom m issarza skarbo­
wego; P io tra  Gniazdowskiego> nacze ln ika  b ió ra  w y ­
dz ia łu  dóbr rządow ych  w  kom m issy i R ządów . 
P rzychodów  i  Skarbu. A n ton iego  S ienn ick iego  as- 
sessora kom issy i O b ra ch u n ko w e j. K lassy , IV ,  JP. 
Ostrowskiego  nad rachm is trza  w  d y r e k c j i  kass i  ra ­
chunków .

X iąźę  C h ilkow  Jenera ł m a jo r dowródzca p u ł­
k u  huza rów  g w a rd y i; tudz ież  Jenera ł C zew eryn  
p rz y b y li do W a rsza w y .

D n ia  lO t . m . J  W .  H ra b in a  z C he dk ie K iczów  
Ossolińska szczęśliw ie p o w iła  c ó rk ę j

P e w ny  tu te js z y  m ajętny w ła ś c ic ie l dom ów , 
udaw szy się z k ilk u  p rz y ja c ió łm i za m iasto na 
przechadzkę, postrzeg ł p rzy je m n ą  panienkę, sie­
dzącą w  bryczce p rz y  rogatkach  w o lsk ich  w  c h w i­
l i ,  gdy s tra ż n ic y  odbyw >li z w y c z a jn e  re w iz je .  
Skrom na* Postać i  m iła  tw a rz  p an ie n k i u ję ły  w ła ­
ścicie la, zb liża  się do n ie y  i  zadaje rozm a ite  p y ta ­
n ia . P rz y b y ła m  p ie rw szy  raz  do W a rs z a w y  (rze ­
cze pan ienka) n ie  znam  n ikogo, aś radabym  się 
dow iedzieć o Panu...., k tó rego  żona b y ła  m o ją  s io ­
s trą ; n iedaw nom  się dow iedz ia ła  o jey śm ie rc i, 
chociaż już podobno p ó łto ra  ro k u  jak u m a rła , może 
się tdź i  m n ie  co po n ie y  dostanie.^ Osobliwsze zda­
rzen ie  (odpow ie w łaśc ic ie l). T a  siostra  by ła  m o ją  
żoną. „  E y  cóż u  licha  (r.zecze panienka) O toż to  
W a rs  za w* a; ledw om  ją  pierwcszy raz  w  życ iu  u j ­
rza ła , a już chcą m ię  “ zw odz ić ; gdzież znow u  to ­
b y  bydź m ogło, aby p ie rw sza  osoba, k tó rą  s p o ty ­
kam , b y ła  w łaśn ie  taż sama, dla k tó re y  daleką od­
b y ła m  podróż?<: Na to  w ła śc ic ie l: „  Znać ta k
chc ia ło  przeznaczenie, p ie rw szy  rz u t oka na W P a n - 
nę u c z y n ił na m ojem  sercu w rażen ie ; >pytay się 
ty c h  oto m oich  p rz y ja c ió ł, a przekonasz się, ż ę ty m , 
k tó rego  szukasz, ja jestem, i  n ie  tra c ą c  сказд na 
próżno, ośw iadczam , iż  k ie d y  życzysz, n a jc h ę tn ie j



zostanę jey  mężem. Po k i lk u  jeszcze p rz y je m n ych  znow u c h c ia ł gotować w  domu, ja d ła b y  go <r0 rą m
sprzeczkach* pan ienka przekonała  się, i  s łychać, źe cego i  śm ierćby zn a la z ła .
wesele w k ró tc e  srę odbędzie. Jedna z tu te js z y c h  ga-zet um ieśc iła  obszerny

Pałac p rz y  u lic y  m iodow ey zw an y  dotąd  a r ty k u ł o wyspach dońskich, k tó ry  sie ta k  k m i-
T e p e ro w s k i, zo-ftal w  p rzeszłym  tyg o d n iu  k u p io - czy : „  Przez ko ns ty tucya , k tó ra  Lo rd ' M a it la n d
n y  na irc y ta c y i przez JP M ik o ła ja  Grabowskiego, nacze lny kom m isśarz, u ło /y )  ća w ysp  dońskich ’
tu te jsze g o  kupca  i  obyw ate la . nada ł sobie w ładzę n ieogran iczoną. O n sam m ia -

 _______ n u ie u rzę dn ików : żadna uchw a ła  " Senatu n ie  jes t
w ażną, jeś li jey n ie  p o tw ie rd z i: od niego samego 

A n g l i a . zalezą w szys tk ie  in s ty tu ta  zd ro w ia  i  p o lic y y n ^
{z Gaz. W arsz.) L o n d y n  d m a ^ m a ja .  Syste- O n  zarządza a d m in is tra c ją  skarbow a, i  może do-

m a t oszczędności (pisze gazeta berlińska), oddalę- w o ln ie  podwyższać poda tk i. Jeżeli osoby k tó re
n ia  m n iey  po trzebnych  u rzę d n ikó w  i  zm nieysze- obyw ate lom  do w y b o ru  p rze ds ta w ia , im  sie n ie
n ia  im  pensyi, weźm ie przewagę w  A n g li i  i  wszę- podobają, n ie  w o lno  im  domagać się in n y c h  p rz e j­
dzie. T y m  ty lk o  sposobem można zdzia łać p rz y -  s taw ień ; d la  tego też obyw ata le , uw ażając w yb o -
z w o itą  re fo rm ę  bez w zn iecen ia  n iechęci w  na ro - r y  za is tn ą  igraszkę, nie chp ie li p rzys ta o ić  do w y-
dzie i"b a n k ru c tw a  skarbowego. P ożyczk i, są ch o . b o ru  n ow ych  depu tow anych , na m ie y  . ■ u Vv ,-h
robą zw aną ra k ie m , k tó ra  dokucza obecnemu cza- k tó rz y  in n y  u rzą d  pozyska li. Senat sp ra w d za liyb
sow i, a bardz iey jeszcze p rzysz łem u , i  poprzedza ko , czy bużtłe t jest dobrze w y ra ch o w a n y ; zabro-
b a n k ru c tw o . n iono  m u zaś w chodzić  w  szczegóły P rz y c h o d y

O dbyw a ją  się ciąg le u k ła d y  m iędzy gabm e- skarbow e pow iększa ją  się d la  u  go. iż  nałożono p j~
ta m i a u s try a c k im  i  ang ie lsk im . Х і E s te rha zy , d a tk i na p łody  ró ln icze  O p rzem ys ł. Lecz  prze*.
poseł a u s try a c k i, m ia ł dn ia  25 t. m. i  n a za ju trz  m y s ł i  handel upadają, gdzie własność, me jest za-
w ys łuchan ie  u M o n a rch y  naszego. bezpieczona. K tó ż  ЬоѴ/ie m  może się nazyw ać bez-

Nędza i  rozpacz p rz y s z ły  do nay wyższego p iecznym  pod rządem , k tó ry  może rozkazać, a by
stopn ia  w  I r  landy i. G azety tam eczne i  ang ie lskie  w  raz ie , g dy  w prow adzen ie  jakiego to w a ru  ob ie -
za w ie ra ją  okropne k ra ju  tego o p is y .1 U stanow iona cuje w ięcey  n iż  i 5 od sta zysku , ce ln ic y  pod 00-
w  H ra b s tw ie  M a y o  skommissya donosi, iż  tys iące  zórem  n ie rze te lności re je s tru  to w a ró w  bez d a l-
m ieszkańców  u m ie ra  z g łodu i  z g n ile y  gorączk i, szych śr&dków  m og li to w a ry  te  zabierać na skarb
Sędzia w  H ig h  w id z ia ł ranóztw o  lu d z i, zb ie ra ją - i  ty lk o  ich  w artość  z zysk iem  i 5 od sta w ła ś c i-
eych  d z ik ie  zielska na pokarm  dla siebie. Z  roz - c ie lom  pow ró c ić . W  K o r f t i  c a ły  handel zboża p ro *
paczy, ubodzy k rad ną  żyw ność, i  pasące się na łą -  w adzą ce ln icy , pod pozorem , iż  k u p c y  o szu k iw a li,
kach  byd ło  i  owce. In n i szukają nad brzegiem  Środek ten  sp ra w ił, iż  chleb vv K o r fu  kosztuje trz e -
m o rsk im  m uszli, zdech łych  ry b  i  t r a w y .   ̂ W  każ- c ią  częścią drożey, a n iż e li na in n y c h  wyspach
dey w si, na każdym  gościńcu, znaleźć m ożna lu d z i gdzie środek ten  n ie  jest u ż y ty .“  9
u m ie ra jących  z g łodu i  choroby. L is ty  p ry w a tn e  D n ia  25 t .  m. p rz y b y ł tu  z In d y i X ia ż ę  N a *
p o tw ie rd za ją  n ie w ypo w ie dz ia ną  nędzę, k tó ra  się wab M e e r Shaw K a k n .  syn  K ró la  de lh ick ie^o  w
ta m  coraz bardz iey  w zm aga. Pew na zg łodn ia ła  to w a rz y s tw ie  dw óch p ie rw szych  dani s w oj ego’ ha-
ro d z in a  porw a ła  barana, rozd a rła  go na -a w a łk i,  rem a , w y s ia d ł z o k rę tu  i  uda ł się zaraz do p u b li-
część z ja d ła , a resztę  po łoży ła  przede d rz w ia m i zkiego dom u zajezdnego, gdzie p ó ty  zabaw i, p ó k i
w łaśc ic ie la . T o ż  samo uczyn iono  w  innem  n iie y -  rzą d  nasz n ie odbierze p rz y z w o ite y  w iadom ości o
scu z w iep rzem . P iszący te n  l is t  p a trz a ł sam, p rz y b y c iu  jego. Podczas żeglugi i  w ys iadan ia  je -
ja k  ludz ie  od m d łośc i 1 słabości pada li na z iem ię, go, m a i podróżn i szuka li sposobu, aby m o g li w i-
Sprow adzoną żyw ność rozdano zg łodn ia łym , rac hu - dzieć te dam y, lecz nadarem nie. W szakże k i lk a
*jąc po pó ł fu n ta  na każdego; co jednak an i d la  dam  ang ie lsk ich  dostąp iło  tego szczęścia, i  w ed ług
d z ie s ią te j części n ie  w y s ta rc z y ło ; bez przesadzę- ic h  pow ieści, p ię k n e " te  n ie w o ln ice  są n izk iego
n ia  bow iem  jest 70,000 lu d z i, m em ających  żyw n o - w zros tu , dziobate ! w ca le  n iepow abne. * Jeśli ta k
śc i an i sposobu jey nabyc ia . W  H ra b s tw ie  M a y o  jes t n iepo trzebn ie  noszą zasłonę,
c z w a rta  część, ludność i doznaje tego losu. M ies iąc D n ia  20 t. m . m ie liś m y  tu  w ie lk ą  burze  z
już  ta k  się dzieje. W sza kże  i  te 70,000 lu d z i n ie  gradem , k tó ry  w  W estm ins te r p o t łu k ł wnele szyb,
s tanow ią  jeszcze d z ie s ią te j części n ieszczęśliw ych i  ogrody bardzo u s z k o d z ił W  K e ns in g ton  w y b i ł
ir la n d c z y k ó w . Pan H a n b u iy , sek re ta rz  to w a rz y -  w szyst k ie  okna w  rę ko d z ie ln i ko ronek, gdzie ta k -
s tw a  londyńsk iego, w spiera jącego ir la n d c z y k ó w , że padające szkło  popsuło n iem a ło  ko ro n e k . W
w yraża  w  liśc ie  sw oim : < „  Zebrane w  L o n d y n ie  pa łacu  X ię żne y  K e n t s t łu k ł i , 5oo szyb. N a z a ju trz
sk ła d k i wynoszą 5o,ooo fu n tó w  sz te rlin g ó w ; lecz jeszcze nie" s to pn ia ł zupełn ie.
chociaż ilość ta  zdaje się w ie lką , n ie  jest przecież (z K o r. W arsz .)  Pan C a n n in g  w  to w a rzy -
dostateczną: a lbow iem  800,000 ubogich może jed y- s tw ie  w ie lu  cz łon ków  Iz b y  niźszey p rz y n ie ś li do
nie p rzez ludzkość i  m iłość b liźn iego  u trz y m a ć  ży - Iz b y  P a rów  b i ł  w zg lędem  przypuszczen ia  do n ie y
cie do przyszłego żn iw a .64 Podobnież piszą gazety P a rów  k a to lic k ic h , L o rd  k a n c le rz  p rz y ją ł go z r a k
ir la n d z k ie . D z ie n n ik  d u b liń s k i w y s ta w ia  szcze- P. C a n n in g , a X ią ż ę  P o rtla n d  ka za ł go p ie rw s z y

.gó ln iey  rnocnem i k o lo ra m i obraz powszechney nę- raz  odczytać. Po" odczy ta n iu  i  k ró lk ie y  c ic h e j
dzy. Z  .G a lw a y  donoszą, iż  w  oko licach  tam ecz- rozm ow ie  m ie d z y  X ię c ie m  P o r t la n d  i  H ra b ia  L i*
n y c h n ic  n ie  zasiano, a n i zasadzona, iż  pola i  ogro- ѵегрооі, d rug ie  odczytan ie  tego b ilu  przeznaczono
d y  leżą odłogiem , n ie  d la  b raku  rą k  do ro b o ty , na 3 i maja.
lecz zasiewu. K o m m issya  ledw o  może za radz ić  O sta tn ie  w iadom ości ze stałego ład u  m ó w ią
osta tn iem u g ło do w i, a n ie  jest w s ta n ie  dadź k a r-  w ie le  o kongresie, k tó ry  jeś li się będzie o d b y w a ł
to f l i  na zasadzenie. W  H ra b s tw ie  iSligo oskrobu- w  W ie d n iu ; te d y  p ew ny  w ie lk i  "M onarcha  będzie
ja  k a rto fle  w p rzód , i i im  j«* przedadzą na ta rgu , się osobiście na n im  znaydow ał.
la m ź e , w ięd ey  .2000 ro d z in  z o k o lic y  oblega r y -  " Podług ra p p o rtu  urzędow ego, w y d ru k o w a n e -
nek, a po w iększey części w raca  z n iczem  w g ło - go z rozkazu  Iz b y  niższey, zdaje się, że A u s try a
dzie 1 rozpaczy. W  K e r ry  grassuje za ra ź liw a  oho- w in n a  A n g li 10,601.$55 fu n tó w  s te riin g ó w . Sum -
roba; na u lica ch  i  gościńcach w idać  lu d z i u m ie ra - ma ta narosła przez zebranie się n ie  w yp ła can ych
jącyoh z g łodu i  choroby. W  L im m e r ic k  rozda- p ro ce n tó w  od sum m  pożyczonych  w  ro k u  i^ q 5  i
B  6 ° ° °  Ѵог%УУ Й11РУ ru m fo rd z k ie y . XV T a lia  (w  1797, k tó re  to  procenta  wynoszące summ ę 4,33i,q 5S.
H ra b s tw ie  C lare) rozda ją  m ąkę owsianą od godz i, fu n tó w  s z te r lin g ó w , a m imo- naym o^ iieysze go
n y  o tey  zrana do 7m ey w ieczo rem . YY ie lu  m usi p rzy rzecze n ia  A u s t r y i i  zapew n ien ia  h ip o te k i na
czekać 12 godzin.* Często m ilie y a  w s trz y m u je  t ło -  dochodach dóbr sto łft w y  ch Cesarskich . zapłacone
czących się. Pewna m atka  zavyołała: O Boże! m a m - dotąd  n ie  zosM ły. D o tego ła.czy sie jeszcze i  d ru -
ze pow rócić bez p rz y n ie s ie n ia  p o s iłk u  z g ło d n ia - ga summ a w  ro k u  1800 przez A u s try a  na 2 m i-
ty m  dz ia tkom  In n i  p o ły k a li su row ą  m ąkę, zaraz l io n y  f*. s. zaciągniona, od k tó re v  pro.cenl m ia ł bvdź
jafc ją  dosta li. P e w n y  c z ło w ie k  o trz y m a w s z y  t r o -  zaraz po z a w a rty m  poko ju  zap łacony, co do tąd  ie-

jęczm ien ia , n a ty c h m ia s t część u go tow a ł, m ó- szcze n ie  nastąp iło ,
w .ąc : G dybym  go c h c ia ł zem leć , ro d z in a  m o ja  {z K u r . W  a r k )  G aze ty  a n g ie lsk i*  tw ie rd z a .
u m a rła b y  p rz e z  ten  czas z g ło d u ;  a g dyb ym  go  iż  g dy  nastąp i pokoy  w  E u ro p ie , może k rw a w a



w oyna  pom nożyć spustoszenia w  N o w y m  s wierne: 
erfyż nowe rzą d y  w  A m eryce  zaczynają by ci z w  
n iepo rozum ien iu . M ia ła  zayśdź okropna  w a lka  
m ię dzy  w oyskam i b re zy liysk ie m  a portuga lskie™ .

H i s z p a n i i  a .
(z K o r. W arsz.) M a d ry t  d n ia  21 m aj a. W ia ­

domość. jakoby 20,000 ang likó w  i >0,000 austrya - 
k ó w  w siad ło  na o k rę ty  w  G e n u i, 1 w k ró tce  na 
la d  h iszpański w ysiąśdź m ia ło , rozb ieg ła  sio; po 
ca łym  M a d ry c ie . W s z y s tk o  jest w  na tężen iu , 1 
spodziewać się można w k ró tc e  przesilenia. M e -  
d y n a  w  K a s ty lii jest w oko ło  otoczona g c n lla m i, 
o ddz ia ł ta k  zw anych  obrońców  w ia r y , w k ro c z y ł 
do Prado, in n y  p o d b u rzy ł m ieszkańców  b o rc a  do 
pow stan ia  , zam ordow a ł a lkada k o n s ty tu c y jn e g o , 
i  w y c ią ł m ilic y ą  m ieyscow ą. P rzeci podobny od­
d z ia ł w z ią ł k ie ru n e k  z J u y  k u  F ig o  w  ce lu  o- 
panow an ia  tego p o rtu . VV B iska i row m ez znay- 
d u ia  się dw a  oddz ia ły  g e n lló w ., a N a w a rra  ma 
z a m ia r powstać w  massie. W  K a ta lo n ii jest szesc 
s tro n n ic tw , z k tó ry c h  każda ma dobrego dow odz- 
ce; c i p o d z ie lili się fo rm a ln ie  tą  p ro w m cyą  1 w ie ­
le  w  n ie y  szkód rob ią . W s z y s tk ie  woysko a n ti-  
k o n s ty tu c y y n e  jest dobrze ubrane, dobrze płacone 
i  uzbro jone; małe s ta tk i dowożą im  w szystk iego,
a m ia n o w ic ie  b ron i. , , ,

D n ia  w czora jszego  kom m issya z łozy ia  sta­
nom  p ro je k t p ra w a  p rze c iw  fa k c y o n is to p  , k tó ry  
m a bydź roztrząsany po ju trze ; taz kom m issya rna 
sobie ró w n ie  polecone, u łożenie poselstwa do N . 
Pana, w zględem  ta k  długiego opóźnienia rap p o rtn ,
0  s ta n ie  w e w n ę t r z n y m  p a ń s tw a .

T uteysza  to lic a  w y s ta w ia  obraz w u lka n u , 
który co c h w ila  ma w ybuchnąć , dotąd  jednak 
spokoynosć zupełna jest u trzym a na . U d  c h w il i  
w zn ie co n ych  bun tów  W północno w schodnich pro- 
w in c y a c h , a m ia no w ic ie  w  K a ta lo n ii, zdaje się ze 
fra n c u z ! s ta li się g łó w n y m  przedm iotem  zm ewazen
1 napaści b u rz y c ie li spokoyności. Rząd p o d w o ił 
w sze lk ie  ś rod k i p rzezorności względem  cudzo­
z iem ców : m in is te ry u m  odebrało  rozkaz posłać na­
ty c h m ia s t do K a ta lo n ii i 5,ooo woyska , in n y c h  
zaś 12 ba ta lionów  są już w  drodze, aby d y w iz je  
jen e ra ła  Lopez Banos w  B iska i iN a w a r r /е  w zm oc-

D ep u tow an i m iew a ją  bardzo często p r jw ratne 
posiedzenia, k tó re  n a jc z ę ś c ie j d ługo w  noc trw a ją . 
G ro m a d z e n ie  zwane Communeros jest row m e  n ie ­
m n ie j  czynnem , i  s ta ra  się bardzo zręczn ie  p rz y ­
ja c ió łm i s w y m i n a  p r o w in c j i  dzia łać. Z resztą  w ia ­
dom ości, k tó re  w  os ta tn ich  dniach o stanie na- 
eze^o p ó łw yspu  rozgłoszono, są nieco przesadzone, 
i  n ie  ta k  złe jak sie z począ tku  zdaw ały : a lbow iem , 
ja k  świeżo nam  donoszą z W a le n c j i  i  M u rc y i,  
porażone zosta ły  bandy bun tow n icze .

Zaw-czoray S tany  p os ta no w iły  z w in ię c ie  b ry ­
gady k ró le w s k ic h  ka ra b in ie ró w , i  rozebran ie  żo ł­
nierzy m iędzy inne  pó łk i, a to  z powodu postępo­
w a n ia  jey  \ v  czasie w ypadków  na w ysp ie  Leon , 
pod dow ództw em  jenera ła  I r e y re ,  n ie  m n ie j , że 
duch  te y  b ryg ad y  n ie  b y ł zgodny z duchem  w o y ­
ska ko n s ty tu c y jn e g o * . ,

N a dzis ie jsze  n i nadzw yczaynem  posiedzeniu, 
S tany  o g łos iły  K a ta lo n ią  i  inne  p ro w in c je , gdzie 
s ię  pokazuje pow stanie, za będące w  stanie oblę­
żenia. .

Donoszą z B a rc e llo n y  pod ib  maja, ze m ia ­
sto  K a pe llad es , k tó re  p rzez d n i t r z y  oblężone b y ­
ło  przez 6oa insu rg e n tó w , uw o ln ione  nakoniec zo­
s ta ło  p rzez w oysko  k o n s ty tu c y jn e , lecz n ie p rz y ­
ja c ie l cofając się, zapa lił n ie k tó re  dom y. W ę y s k o  
przeznaczone ku  P ireneom  w k ró tc e  ta m  w y ru s z y . 
P ó łk  zw any H iszp a n ii, z łożony z io o o  s ta rych  żo ł­
n ie rz y  > ub ranych  i  uzb ro jonych  pod iug  w z o ru  
R ie g o , s tanow ić  będzie część tego w oyska, a jene­
ra ł M in a  dow odzić  będzie m ocnym  oddzja łem  a r ­
m ii  p iren e ysk ie y . W  I r a n ie  oczeku ją  5 do 6 t y ­
s ięcy p ie ch o ty  i  6 szw adronów  jazdy. O baw iam y 
sie, aby z F ra n c y ą  zupe łn ie  zw ią z k i nie u s ta ły : gdyż  
te ra z  Już, co ty lk o  ze F ra n c ji  p rzych o d z i, podlega 
sodzienney k w aran łann ie .

(z Gaz. b e r i) G dy w czora  jeden zo łm erz  z 
g w a rd y i k ró le w sk ie y , p rz y  moście Segovia , w y d a ł

o k rz y k :*N ie c h  ży je  K r ó l n ieogran iczony ! z b liż y ł 
się n ieznacznie  do niego żołn ie rz  z g w .lrd y i na ru ­
do w  ey i  p rzeszy ł żelazem, n rz jp z e rrtś p ie w a ł pieśń 
T ra g a la .  Ż o łn ie rz e  z g w a rd y i k ró le w sk ie y  chc ie ­
l i  pom ścić się za swego tow arzysza  i u de rzyć  na 
m ilic y ą , ale jenera ł JVLorillo  i  nacze ln ik  p o lity c z n y  
z jedney s tron y , a Riego  z d ru g ie j,  zapobiegli d a l­
szemu ro z le w o w i k rw i.

M ó w ią  znow u, że są u k ry c i i  zam askow ani 
ludzie , k tó rz y  m ają zam iar p och w yc ić  K ró la  z jego 
ro d z in ą  i  uw ieźć  z A ra n ju e z . W ie ś ć  ta h ie ma ża­
d n e j zasady, i  ty m  bardziey niepodobna do p ra w ­
dy , g dy  narodzenie się dw óch x ią ż ą t pom nożyło  
w  ty m  czasie liczbę  cz łonków  ro d z in y  K ró le w ­
s k ie j.

N ie  m ów ią  tu  o n i ozem, ty lk o  o K a ta lo n ii.  
Chociaż rząd  og łos ił w iadom ość o os ta tn ich  z w y -  
c ięz tw ach  jenera ła  H a r o , u trz y m u ją  jednak , ze 
w oyska  ko n s ty tu cyyn e  pobite zos ta ły  w’ w ie lu  
pun k tach , i  że liczba  ic h  nie. jest dostateczną do 
s ta w ie n ia  czoła powstańcom , M ó w ią , że ze w szy ­
s tk ic h  s tron  ciągną p os iłk i-

P rzesilen ie  się po lityczne  jest już bardzo b liż -  
k ie . System at k o n s ty tu c y jn y  jest w te y  c h w il i  
b a rd z ie j zachw iany , a n iż e li b y ł k ie d y k o lw ie k  od 
ro k u  1820. N ig d y  jeszcze, jak te raz, n ie w idz ian o  
ty le  śm ia łości w  se rw ilis ta ch , a bojaźni w  lib e ra ­
lis tach .

i i  postanow ień, p rzez k tó re  K a ta lo n ia  og ło ­
szoną została za będącą W  stanie w o jennym , u ło ­
żone są z nader w ie lk ą  surowością. Rozciąga ją  
się one" do pow stańców  w e  w szys tk ich  częściach 
państw a; każdy p o jm a n y  z orężem w  r ę k u , rna 
bydź n a tych m ia s t s tracony . K to b y  sam się jio d - 
d a ł póydzie  na dw a  la ta  do dom u pop raw y. D w a  
k la sz to ry . Poblet i  E scornatnb low , jako  uważane, 
za ognisko pow stan ia , są zniesione. P o d e jrz a n i 
n a tych m ia s t W ygnani będą z k ra ju . W ła d z e  du ­
chowne i  c y w iln e  odpow iadają za swoich pod w ła d ­
n ych , i  m ają  zupe łną  Władzę nad n im i i  t .  d*

A  U S T  R Y A.
[z  K o r. W a rs z )  W ie de ń , d n ia  3o m aja . K a n - 

ce lla rya  ra d y  nadw orney C esa rsk ie j w  W ie d n iu  
posyła  gońca za gońcem do S tam bu łu  , d la  nada­
n ia  w iększey sprężystości dz ia łan iom  P . L u tzó w  
p rz y  P orc ie , i  w  celu zobow iązan ia  D y w a n u , aby 
jak  nayprędzey kaza ł w yc iągnąć w oyska  z x M u l i  
ta n  i  W o ło szczyzn y , co uważane będzie za rę k o y - 
m ią  poko ju . N ie k tó rz y  zapew nia ją , że z d ru g ie j 
s tro n y  A u s try a  uzyskała  te rm in  p rzed łużony do 
ostatecznego rozs trzyg n ien ia  rzeczy , aby przez to  
uk ładom  sw o im  S tam bu łow i w ięce y  zostaw ić cza- 
tu .  Nareszcie P o rta  m ia ła  p rzy rze c  ustn ie  P. L id -  
tow , że usun ienie  woyska z x ię z tw  tu re c k ic h  z le - 

ey s tro n y  D una ju  nastąpi w  przec iągu  trze ch  
m iesięcy, to  jest, do os ta tn ich  d n i czerw ća, i  żą­
dała, aby do te y  epoki żadne k ro k i n ie p rz y ja c ie l­
skie n ie  nas tąp iły . Rzecz w ię c  w  ty m  stanie, ja ­
k i  będzie m ia ła  koniec, i  ja k  tu ę cy  p rzy rzeczeń  
sw oich  d o trzym a ją , czas ty lk o  ciekawość nnsżp za­
spokoi; lecz zapytanie  jest: czemu oświadczenie to  
d yw a n u , nastąp iło  ty lk o  ustn ie  i  to  przez D ra g o ­
m ana P orty?  C z y li m in is te r, k tó ry  to  oświadczenie" 
D ragom anow i dope łn ić  po lec ił, b y ł do tego przez d y ­
w an  fo rm a ln ie  upow ażn iony , i  c z y li pod pozorem , 
że przyrzeczenie  to  źle b y ło  zrozum iane, n ić  ze­
chcą go stosownie do w id o k ó w  sw oich cofnąć. 
W p ra w d z ie  w oyska tu re c k ie  zdają się ż W o ło ­
szczyzny i  M u lta n  w y ru s z a ć , lecz zdaje się r ó ­
w n ie  , że w  W ie d n iu  za poch lebn ie  w yob ra źn ia  
in te resow anych , p rze dm io t ten  sobie w y s ta w ia  , i  
k to  w ie  c z y li się w k ró tc e  czego innego w ty m  n ie  
dow iem y.

D n ia  3 czerwca. Oboje Cesarstwo lchm oso 
z Ćesarzew iczcm  następcą tro n u  i  rod z in ą  swoją, 
w y je c h a li dn ia  29 z. m. z tu te yszey  s to lic y  na 
la to  do Laocenburga.

K u rs  w ile ń s k i na assygnaty od dn ia  6 czerw ca: 
ru b e l s re b rn y  3. rub le  kop. 86^, c z e rw o n y  .z ło ­
t y  n o w y  ru b li  11 kopiejek 97, s ta ry  ru b li  11, ko-* 
p ie jek 77, im p e ry a ł ru b li  3y , kop. 3‘Ą ,

W o ln o  d rukow ać F . N .  G o lańsk i C zł.Kom .C enz. —  w  W iln ie  w  D ru k a rn i R e d a k c y i.
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W iln o  d n ia  o czerwca  1822 R oku s.

L is ta  osob czyn iących  składkę p ien iężną , d la  
Greków, k tó rz y  zm uszeni opuścić w ła s n ą  o jczyzn ę  
u d a li się do Hossy i  1822 roku .

P rzez M a rsza łka  P o w ia tu  W iłk o m ie rs k ie g o  
J W . W eysenhoffa .

F ranc iszek  W  eyse«ho ff r .  sr. 1. E m ilia  z N a r-  
b u tó w  W e yse n h o lfo w a  r .s r .  1, M ich a ł, А іехапсіег, 
L uo yan , O tto n , 1 K a ro l W e yse nh o lfo w ie  r . sr. 5, 
R óża z W e yse nh o ffów  Popław ska r. sr. 1, M a ry  a., 
W e yse n h o fió w n a  r .  sr. 1, S ta tk iew dczow ie  r . sr. 4 t 
StaszeW iczow ie r .  sr. 3, X . G in ty łło w s k i r . sr. 1, 
B e ne d yk t K ozakow ski r .  sr. 1, P au lina  Soroku w na 
kop. 5o, X . F e lix  Szukszta r. ass. 5 , K a z im ie rz  
Re/.gol r. sr. 2, A n to n i Bańkow ski r .s r . 3, Ig na cy  M i> 
chało w sk i r .  sr. 2, Józef Zaw isza rnas. 5 , S tan is ław  
M o n t w id  r . as. 4 , C horoszew ski r .  sr. 2 , K ie łb o w sk i 
kop. 5o, Reym sz r .s r . 1, N . r .  sr. 2, M o ryko n io w a  P i­
sarzow a L it .  r . sr. 5, M aryanna  G ie łdo  w ska kop. 45, 
X . M ich a ł D y rw ia ń s k i kcp . 3o,Jan M ik u lic z  kop. 3o, 
W ó y s z w ilło  r .  sr. 1, Jus tyn  N a rk ie w ic z  r .  sr. 1, 
F erdynand  D ąb row sk i kop. 3o, M aryanna  S tom ó- 
w na  kop. 60. K a ro lin a  Jan iszem id łow a kop. 90, 
M ie s z k o w s k i kop. 60, Józe f K ozakow sk i r . sr. 2, 
B o n ifa cy  Kontow  t  r .  as; 5 . K lim o w ic z  r. as. 5, 
S i mu c l Nacowdcz r  sr. 1, D aszk iew icz  kop. 5o. 
B  tlcew?czówna r .s r . i,X .F e lic y a n  P io tro w s k i r . sr. 1, 
JSiepokoyczYcka r . sr. 2, M . P ie tk ie w ic z  r .  sr. 1, 
A po lon ia  O o w na ro w iczó w na  r . s. i ,  F ra n c isze k  
D o w u a ro w icz  r . s. 1, S tan is ław  P ie tk ie w ic z  k. 5o, 
S tan is ła w  llre n c e w ie z  r .  s. i , t E w a  B u tk ie w ic z o ­
w i  k  5o, A n to n i B o lcew icz  r .  s. 1, W in c e n ty  Ba­
ro n  Roseń k . 5o, Jan D urasew icz  r .  s. 3, P au lina  
Pucze w ska r .  s. 2, Kasper W id g in  r . s. 1, M a rc in  
R y m k ie w ic z  r . s* 1, X . M ateusz B o w k ie w ic z  k . 5o, 
Je rzy  S zk im sk i r .  s. 1, S tan is ław  Ł u c z k o  r .  s. i ,  
Tom asz M iczu da  k . 5o, Ignacy  B a rtosze w icz  k . i 5, 
Ig n a cy  T y s z k o  r .  s. 1, A n to n i S zadziew icz k . 45, 
A  dam M d  w id  k . 3o, P u rgow d  k . 22-K S ew eryn  
H  jppert r .  s. 1, Jakób S zo łkow sk i r .  s. i ,  Józef 
Jankow sk i r. s. 1, K la s z to r T ra s z k u ń s k i X X . B e r­
n a rd yn ó w 1 r. s. 1, P io tr  Roza lm o k. i 5, Jó ze f K o ­
m ar R e je n t i \  s. 1* O n u fry  W o y tk ie w T cz  k . 22-f, 
C uc lw ik  S fe w ru k  k . 20, A nna  T o c z y c k a  i  Jan 
XV o za woda kop. 15, Ludwstk Łukaszew icz  kop. i 5, 
Chaim  B m ow icz  k. 3o, Jan P io tro w s k i kop; i5 ,  
W  B  cen ty  K a tm ń  k i  k , 8, K o m a r P re zyd e n t z R o­
gow a r . ass. 26, X  K a z im ie rz  D apszew icz r . s. 2, 
X . Jakób T rm r.p a w ś k i r .  3. 5 , M aryanna  Jawrgie- 
loW a r .  s. 1, Ignacy  Ja węgiel r .  s. 1, C iechanow icz 
r  s> 1. K a ro l B a kun o w sk i k . i 5, X . K a je ta n  W y -  
c k o w ic z  r .  s. 1, G ro tk o w s k i S tarosta  r .  s. 3, F e ­
li x  K o tk o w s k i k . 5o, A n to n i Stiepanów ' K u ra k in  
r .  s. 2j Ig na cy  C hancem cz k. 5o, Józe f B u ra k  r. s. i ,  
A . K n ia ie w io z  ru b . sr. 1, X. Jan K u lik o w s k i ra b . 
s r. fc, F ranc iszek S iw ic k i  rub- sr. 2, F ra n c isze k  
O d yn ie c  kop. 5o, Iza be lla  R ośzczyców na rub . sr*
1. W in c e n ty  B u tle r  rub . sr. 1, A n to n i Ja ło w ie c ­
k i  ru b  sr. 1, M arcyam na K im ba ro w  a kop. 00, f a ­
w o ry  Dow c a ro w i ck kup. 5d, K a z im ie rz  K a m iń s k i 
ru b , sr. 1, X . Jakób B u r ba ru b , sr. 1, A n d rz e j 
H a lic k i kop. 5o, A n to n i T o w ia ń s k i ru i), s r. 1 
kop . 5o, A lo iz y  K u rm m  ru b . sreb r. 1, Józef B ro ­
n isz  ru b . sr. 1, A nna  B u ro w a  ru b  s r. 1, W in ­
c e n ty  B a rtoszew icz  kop. 3 o, Leopo ld  B ro n isz  rub . 
sr. 1 M ic h a ł K ościa lkow  sk i ru b . sr. io ,  A le k s y  K o - 
śc ia łk o w s k i rub . j r .  5, A n to n i G n ie w s k i rub . 
sr. 5, A le xa n d e r M in s te r  ru b . sr. 10, Józe f Dob- 
k ie w ic z ru b . s r. 1, ,N. rub . sr 1, F e rd yna nd  K ra ­
sie ru b . sr* 2. P io tr  W itk o w s k i kop. 5o, D o m in ik  
K o nopack i kop. 5o, P a w e ł W itk o w s k i kop. 5o, 
X . D o m in ik  Iw a n o w ic z  rub . sr. 1, M a rc in  K o śc ia ł- 
k o w s k i ru b . sr. 1, Jan I ło ro d e c k i ru b . sr 1, T o ­
masz K a r  puszko kop 35, O n u fry  P a w ło w ic z  kop.

S w ią te ck i kop. po, Ju s tyn  K a rp o w ic z  m b . sr. 1, 
B o n ifa c y  C hoynocew ski kop. 5o, Ignacy  Szym a­
now ski kop / 45, X . A n to n i E ysym ont rub, assyg.

lo ,  M ic h a ł B a y n ie w ic z k o p . 22, O n u fry  K upść ru b . 
sr. 1, N. kop. 5o, Z ab o rsk i kop. 5o, K a je ta n  Kupść 
r ub. sr. 1, X . D o m in ik  L e w a s z k ie w ic z  rub . sr. 1, 
Józef S z tu rm  kop. 5o, A n d rz e y  W ró b le w s k i kop. 
5o, M a łg o rza ta  Pom arnacka ru b . sr. 1, Józef Sa- 
lo n ie w icz  rub . sr. 1, M ic h a ł D ą b ro w s k i ru b . s r. 1, 
b e rdynand  Bendkof kop. bo, X . Józef K u rm o w ic ź  
ruh . sr. 1, K a z im ie rz  T u b d e w ic z  kop. 5o, K r z y ­
s z to f W e reszca yńsk i ru b . sr. 1, M ateusz S zy lań - 
sk i kop. y 5, K a z im ie rz  1 Szylański kop. Зо, X . P io tr  
G acew icz rub . sr. 2, Józe f S taw sk i kop. 5o, F lo -  
ry a n  R oszczew ski kop. 5o, X . D o m in ik  Jack ie ­
w ic z  rub . sr. 2, I i ip p o l i t  M ic h a ło w s k i rub . sr. 1, 
Л . M a jew sk i ruh . sr / 1, L is ie c c y  rub . sr. 1, F ra n ­
ciszek K o m o ro w sk i ru b . sr. 3 , I le ro n im  G o yże w - 
sk i kop. 5o, X . Zacharyasz M ic h a ło w s k i kop. Do, 
Jan K o m o ro w sk i ru b . sr. 1, R a fa ł K a ra k ie w ic z  
rub . sr. 1, M ic h a ł T a rn o w s k i ru b  sr. 3 , N . ru b : 
sr. 1 kop. 5o, E liasz P a w ło w s k i kop . 20, X .  Jan 
S kop inow icz  kop. 3o, A lo iz y  D oka lsk i kop. 5o, 
D om in ik  D oka lsk i ru b . Sr 3, Tadeusz M ic h a ło w ­
sk i rub . sr. 2, M ateusz R e u tt rub . sr. 1, L e y z e r  
L e yb o w icz  kop. 5o, A ndreas Lasche kop. 1D, X .  
M ic h a ł G eraski rub . sr. 3, T eo do r Ilło k o w  icz  ru b . 
sr, 1, F e lix  Ł a n m  kop. 7D, M a rc in  W itk o w s k i ru b . 
s r. 1, B a rba ra  S zybeykow a kop . i 5, M ic h a ł N o ­
w ic k i rub . sr. 1, X . B a r t ło m ie j P op ła w sk i k o p . 
5o, Tadeusz K o śc ia łko w sk i ru b . s r. 1, A le x a n d e r 
K o ś c ia łk o w s k i ru b  s r. 1, S tan is ła w  K o łp a k  kop . 
Do,  Jan b a u te r  W o y t  kop. 7, S tan is ła w  M a lu z o - 
nis kop. 7, Jan 1'a u te r  kop. 7  ̂ od dz ies ięc iu  w ło ­
ścian kop. 62, F ra n c isze k  S ta n k ie w icz  kop. 3o, 
U iry c h  Johan Jurg iens ru b . sr. 1, C h ry s to f L ic h -  
teusz te in  kop. 5o, M ich e l E rnes  W a c h te r  kop. 5o, 
B enedyk t P ie tk ie w ic z  rub . s r. 10, Tadeusz P ie t­
k ie w ic z  rub . sr. 3, N o rb e r t K h m a ń s k i ru b . s r. 2, 
Napoleon K h m a ń sk i ru b t sr. 1, Szukszta  ru b . s r. 
1, Ignacy L ip s k i rub . sr. 1, Jan T o p t ic k i ru b . sr» 
3, Ju lian  P o m arna ck i ru b . s r. 2, F o r tu n a t Podbe- 
re s k i ru b . sr. 2, Jakób D ro zd o w sk i ru b . sr. 1, Jó­
zef H re iic e w ic z  ru b . s r. 1, W in c e n ty  Ruksza ru b . 
sr. 1, R a fa ł T o ło c /k o  kop. 5o, W m c e n ty  K rz y ­
w ic o  kop. Do,  A n d rz e y  M agnuszew <ki ru b . s r. 1, 
kop. 5o, A n to m e w ic z  rub . sr i ,  W in c e n ty  Ż y ­
w i ck i ru b . sr. 1, Ju s tyn  R ogow ski ru b . s r. 1 X .  
K h m c z y c k i ru b . sr. 1, M ic h a ł L iś n ie w s k i ru b . s r . 
1, P io tr  B a lic z  ru b . s r. 1, Paw eł N as ie k in  ru b . 
s r. 2, E m ilia  Z uko w ow a  ru b . s r. 2, Z u k ó w  ru b . s r. 
1, W a s ilje w  P o ru czm k  ru b . sr. 1 ru b . assyg. 5, 
M ic h n o w s k i P o ru c z n ik  ru b . Sr.  1, Jan K u ch n is te n  
ru b . sr. aT Józef R o lic k i kop 7U  P iw ło w  C ho rą ­
ży  kop. i 5̂  A n ie la  H em pe l m b . sr. 2, Ł a p c z v ń -  
sk i ru b  s r. (t, M a k a is k i r u b  sr. i ,  M a rc in  K u -  
balski rub . sr. 1, Ehasz S ta n k ie w ic z  rub . sr. 1, 
K a z im ie rz  A d a m k o w ic z  kop . 3o, Jakób R u d n ic k i 
ru b  sr. 2, A n to n i K o z ło w s k i i op. i 5 , A n to n i 
S w iec in sk i kop . 5o, A n ie la  M a rk ie w ió z ó w n a  ru b . 
sr* 11 Adaim Bug w id  kop. Do, W a r tm iń s k i P o rucz­
n ik  ru b . sr 3 , B u d p ie t P o ru czn ik  ru b . s r. 1, K o -  
ro s to w s k i A d ju ta n t rub . sr. 1, Sozanow icz K a p i­
ta n  rub . sr. 2, R ożn ow sk i Szt. D o k to r  ru b . sr. 2, 
R y te n  P o dp o ru czn ik  ru b  sr. 1, Jakub K a rp o w ic z  
rab* sr. i )  Bogusław  M a łe c k i kop. id , N . kop. 76, 
A m b ro ż y  K o z ie ł ru b . sr. 5 , Leopo ld  K o m o re w s k i 
ru b  sr. 1. X . Szen.-awski rub . s r. 5 kop. 90. W a ­
re c k i ru b . sr. 1, P o ruczn ik  W o łk  o w  ru b . s r. 1 
W in c e n ty  P ie trz k ie w  icz  kop..3o, Kazstm icrz S iez ie - 
m ew sk i m b . s r. i ,  K lim o w ic z  Jan ru b . sr. i,J? lo - 
ry a n  K u lik o w s k i kop. Do. Jó ze f P ie trz k ie w ic z  kop; 
35, P od poi uczni k S zteze tm n rub . sr 1 kcp. 5, F e - 
Ijcyan  M a c k ie w ic z  ru b  sr. 1, X . R a fa ł Z o lk o w -  
seci ru b . sr. 6, X  В а у ккд ѵ іс г  ru b  sr. 1, Podpo­
ru c z n ik  P ieszko kop. 5o, Ju s tyn  W ilc z y ń s k i kop. 
D2, wr K oście l t Skopisk;m  z «brano ru b  sr. 1 kop . 
80, A n to n i Z ab łock i ru b . sr. 1, Jus tyn  C iw iń s k i 
m b . sr. 1, IL ro r n m  C iw :ósks ru b . sr. 1, P inchas 
O re lo w ic z  ru b . sr. 1, P io tr  Januszew ski ko p . 
bo, b ie ro fo n t i K o n d ra tie w  ru b  sr. 4Z F ie d o r K o n - 
d ra tie w  tu b .  sr. 5, Je fim  K o n d ra tie w  ru b . s r . 11



kop. 5ó, Jan B o lc e ir ic z  ru h . sr. i ,  Ju lian  Bym sza 
ru b . sr. i ,  M ic h a ł, W o y z b u n  ru b . sr. i ,  N . kop. 
3o, w  Koście le R ym ańsk im  kop. 70, M ateusz O- 
b ro c k i rub . sr. 1, X . Jan P a ń k ie w ie ż  rub . sr. 1, 
X . A m b ro z y  Jankow sk i kop. 5o, P io tr  R odziew icz 
ra b . sr. 1, A dam  W  o łodko kop. 5o, M a ry  a S ta t-  
k ie w ie żo w a  kop . 5o, Zenon M a o liw i tz  ru b . sr. 5, 
D aneykow iczow a  ry b . sr. J, F ranc iszek K lim o ­
w ic z  ru b . sr. i ,  N . rub . sr. i ,  J. W  it t iu m s  rub . 
sr. 1, Job. F ry d . ło n  M elander ru b . s r. %  Józef 
Ozosko kop. 35, X . P io tr  W a le w s k i ruh . sr.
X . P aw e ł R ug ino w icz  ru h . s r. 1, Z acha rów  rub . 
s r. 2, D o m in ik  CzernieWsfei kóp. 5o , X . Je rzy  
K aspe row icz  ru b . sr. 1, K a z im ie rz  F a b ryc itis  kop.
5 o, K a r 1 W a le n ty n o w ic z  ru b li s reb r. 1, A n to n i 
B a ro n  Szulc kop. 5d ,  w  kościę ld P o ław eńsk im  
zebrano ru b li  s r. 1 kop 4 5 , W in c e n ty  H ry n -  
o ew icz  r .  sr. 1, W a w rz y n ie c  K o z ło w s k i kop. 5o, 
Jó ze f Januszkiew icz r . s r. 1 , Jan Chondziński r .  
ass. 5, A n to n i K raus  r .  sr. 1. G abrye l D ra w id z i-  
us kop. 5o, Izabe lla  M anarską  kop. 5o, K a z im ie rz  
Sapieha r .  sL  1, M a rc in  P io tro w s k i r .  sr. 1. N ie ­
w iadom a r .  sr, 1, Jan Ż u ra w s k i r .  sr. 3, K a z im ie rz  
G od lew sk i kop. 5o, K a z im ie rz  F rą c k ie w ic z  r .  sr. 1, 
Ig n a c y  K o p a liń sk i r  sr- i? D o m in ik  T usk ie w id ż  
r .  s t. 1, z Łajp iew szczyzny kop. 45, z B u tk u n  kop. 
^o, z A n toś  ze w  a r .  sr. 1, Róża W o ro p ó w n a  kop. 45, 
S ta ro s tw o  K u p isk ie  i P iem ańskie z dusz m ęzkich  
42oo po kopieyce  dob row o lney sk ła d k i r . s r. 4? kop. 
bo, D o m in ik  D o w g ia łło  r . s r. 1, S tru ty ń s k a  jenera- 
ło w a  r .  s r. 3, Tadeus P om arnack i r .  sr. 1, K a z i­
m ie rz  Z a rn o w s k i kop. 0 0 , K rassow scy ł \  sr. 1, 
Jó ze f R om ański r .  sr. 4, K a ro l B ie n ie ck i r . sr. 6, 
Ibe lhaup ta  z N a liszek  r . sr. 1, S ie rakow sk i r . sr. 1, 
L eyb a  kop. 35, Ł u ka sze w icz  kop. 5o, H ip o lit  Ł u k a ­
szew icz kop. 5o, A n to n i Kulesza r .  s r. 2, B u t le r  
Гі s r. 1, Izabe lla  B u tle ro w a  r .  sr. 1, Fe licyanna  
K u rm in o w a  kop. 3o, E ra zm  A m io ro w ic z  kop. 3o, 
M ic h a ł Łappa  r  sr. 3, Jan M a lic k i r .  sr. 1. Baron 
H a h n  r .  s r. 5 M agnuszew),ki r .  sr. 1, Józef H one- 
sta  kop 60, S zm óyło  z P io tro w szczyzn y  kop. 45, 
P io t r  K ie łpsz r .  sr. 1 kop. 5o, G ie rtru d ą  K a m iń ­
ska r .  sr. 2 ,O yo n izy  M o h l r .  sr. 2, Adam. D ą b ro w ­
sk i r .  sr. 2, z N o w o c io łe k  kop 60, X X . K a rm e lic i 
2 A n to le p t r .  s r. 2, Józe f P ie leck i r .  sr. 1, Jus tyn  
N a ru sze w icz  r ,  sr. 1, z S taszkuniszek r .  s r. 1, Jan 
B a ro n  D un ten  kop. 5o, z Osokna r .x sr. 1, P leban 
D us ia ck i r .  sr. 3 , Jus tyo  K ie łp sz  kop. 5o, z P leba­
n i i  Ju źyn tsk ie y  kop. 52nF ld ry a n  Ł u n ie w ic z  kop. 5o$ 
A n to n i B a ron  Roseń r . sr. 1, A n ie la  M ąch w ico w a  
r .  5. 3, Hrer.cewstcz z Ju źyn t kops d o , K u b k ó w  
k a p ita n  r .  sb  1, Ł op iisze w sk i kap. 7 !  X . A n to n i / 
D łu s k i .kop 45, X . C y ry a n  M e te lsk i kop. 27, S te ­
fa n  T a m a  kop . 20, Z a w a d zk i kop. 5o, N . kop. 9o> 
Leon  D eneykow icz  ko 9. 38, N ise i M ow sze lo w icż  
kop . 85 Jan Z a w a d zk i kop. 6оі

L  i  c y  t  a  ć y  a.
i  Podaje się do pow szechne j w iadom ości, że 

w  skutek za lecenia J W . G rodzieńskiego C y w iln e ­
go G uberna tora  odbywać się będą na  zreparow an ie  
w  mieście P o w ia to w ym  N ow ogródku  z ru jn o w a n e j  
ta m  m u ro w a n e j H oubw achty  ta rg i,  to je s t w  p ie rw ­
szych dwóch te rm in a ch  10 1 ib ju n i i  w  N ow ogrodz­
k im  Z iem sko -P ow ia tow yrą  Sądzie, a ostateczny  25 
tegoż m iesiąca bieżącego roku  w  izb ie  S ka rbow e j 
G ro d z ie ń sk ie j. K toby  w ięc ż y c z y ł p rz y ją ć  na sie­
bie obowiązek z repa row an ia  la k o w e j budow li, zechce 
się staw ić ha p ie rw sze  dw a te rm in a  do N ow o grod z­
kiego Z iem sko pow iatow ego Sądu, ą na ostateczny  
do Iz b y  S ka rbow e j G ro d z ie ń sk ie j z odpow iedn ią  
k a u c ją . P ro to k u lis ta  R adca  T y tu ł.  J .D cb rzy lew sk ii

O b w i e s z c z e n i e .
1. W y p is  z x ią g  g rodzk ich  P ow ia tu  Rosień- 

skiego.
R oku  1822 m iesiąca m a ja  5 i d n ia , p rzed  ak ta ­

m i g rodzk iem i pow ia tu  Rosień skiego stawen ąc obec­
n ie  W o źn y  autentyk n izey w yraża jącego  się obwiesz­
czenia  do ak t p oda ł, y e lla cyą  zaś urzędownie ze­
z n a ł w  słowach: Jó ze f P aw łow icz  b. Sędzia Z iem . 
U p its k i, Stan is ław  W ie liczko  P rezyden t G rodzk i 
W iłk o m ie rs k i9 F e l ix  Kossakowski b* Sędzia G rodzk i

kow ieński. U rzędn icy  G u b c rn ii L itew sko І І  i l t i i *  
skiey E x d y w iz o ro w ie  m n itysze m  obu icszęzt t . i tm  
urzędowem dajem y w iedzieć J W  W st И IV . J 1 P, k re -  
dy io rom  oraż pretenśorom  do fu n d u szu  vice M a r ­
szałka W incentego Jwanow icza stosunki m ający ch9 
iż  w skutek rem ia iyynego  Sądu G łównego L itew sko  
W ileńsk iego  2go D epartam entu  p vd  dniem  00 m ie­
siąca m arca  1816 roku  nasta łego dekretu, po uła±  
tw ie n iu  wszystkich wstępnych sporow i  przeszkody 
tak p rzez  decyzy ? Sądu naszego exdyu no rsk iego9 
ja ko  też przez Ukaz R ządu  G iiberńskugo , i  G łó­
wnego Sądu, n ie m n ie j ,po ukończeniu u y rr.ia ru  zie­
m i na sa tys fa kc ją  w ie rzyc ie li w skazane j, Sąd e x -  
d y w iz o n k i na ko/Uynuacyą zacię tego dz ie ła  do 
m ają tku  G oniprow a za n iedzie l cz te ry  od d e ty  p o ­
dan ia  tego obwieszczenia p rzybędzie ;  i  ju z  bez 
ż a d n e j zw łok i dzie ło  do końca doprow adzi. Z eby  
więc strony do w zm ie n io n e j e x d y w iz y i w p ływ a jące , 
na porn ien iony te rm in , d la  ostatecznego doniesie­
n ia , i  oddania  sp raw y w namowę pod u tra tą  rze­
czy , staw ały. Ostrzegamy. U  tego obwieszczenia 
re lla c y a  W oźnego taka: reku  1822 m iesiąca m aja  
5o dn ia  W oźny świadczę iż  _tego obwieszczenia od 
W W J P P , Józefa P a w ło w icza  b. Sędziego Z ie m . 
u p itsk ie g o , S tan is ław a W ie lic z k i b. P rezydenta  
G rodz ; w iłkom ie rsk iego ,/F e lix a  Kossakowskiego b. 
Sędziego Grodz, kowieńskiego urzędn ików  G ubern ii 
w ile ń s k ie j eX dyw izo row , kopie И  W  Fanom  jed ną  
A n n ie  Szukściney C horąży tiey  seawelckiey w  K o r -  
k lan ach v D ru g ą  F ranćihzkow i Jazdowskiernu Sędzie­
m u G ran icznem u Szawel. w  Bukotyszkach , trzec ią  
Leonow i B ito w to w i Sędziemu G ran icz. Szawelskie- 
mU w P o g irz e lc iu , czw artą  K az im ie rzow i F ra n c u -  
zowiczowi Sędziemu G ranicznem u Szawel. w  Chwa-  
ło ym a ch , p ią tą  Benedyktow i M e r  chelę w ieżow i Po­
ruczn ikow i w oy >k po lsk ich  w  P a lek iach , szóstą T c-  
m asiGwi Tyszkiew iczow i Sędziemu Z ie m . Rosień. 
w  Ok m ianach, siódmą M ic h a ło w i Bądźk ie  w ieżow i 
K a p ita n o w i woysk po lsk ich  w  Szłom piach, w szy­
stkim  pow yżcy w yrażonym  w powiecie Szawelskim , 
a ośrną W J P a n u  Adam ow i Szukście Sędziemu  
G ran icz, 'Tclszew. w  Lubaszowie w powiecie te l-  
sztWcknm, a zaś d z iew ią tą  A lo item u  O strowskiem u  
Sędziemu G ran icz  T th ze w . w  K c iu łokach , dz ies ią ­
tą  Tadeuszowi Suchodolskiemu p o ruczn ikow i woysk 
polsk ich  w  Jąwniszkach , jedynas tą  F ra n c iszko w i 
Baykow skicm u P o ruczn ikow i woysk pa łsk ich i w  Go- 
n ip ro w is , dw unastą  S tan is ław ow i Z yck ie tn u  Adw o­
ka tow i Rocień. w  Rosieniach , trzyna s tą  K a ro jo w i 
M arc inow skiem u Sędziemu G ran icz . Rosień. w  P lu ­
szczach, czternastą Jerzem u R abcew iczow i K om or, 
w K r  ozach, wszystkim  p o w y ż e j w yp isanym  w P c ie  
Rosień. 1 dalszym  k redy io rom , o raz  J W . W in ce n ­
temu Iw anow iczow i W ice  M a rsza łko w i b. Rosień. 
w  G om prow ie w  P cie  Rosień. deb itorow i poda łem , 
n ie rnn iey zaś strony do e x d y w iz y i funduszu  v. M a r ­
sza łka  R os ie ń ., W incentego Jwanow icza w p ływ a ­
ją ce  za n iedz ie l cz te ry  od d a ty  n in ie jszeg o  do o - 
sta in iego doniesienia i  oddan ia  sp raw y do nam ow y  
w  m a ją tku  G on ip row ie  w pcie  Rosień. s ta w a ły  a- 
znaym iłem . U  tey r e la c j i  podpis W oźnego la k  iię  
w yraża. K a je ta n  S idorow icz W o źn y  P tu  Rosień. 
które obwieszczenie wespół z r e la c ją  je  t  w x ię g i 
G rodzkie  P tu  Rosień. zapisane, z onych i  ten w y ­
p is  pod urzędową tegoż Sądu p ieczęcią stron ie  re -  
kw iru ją c e y  w ydań. Z godno  z x ię g a m i świadczę.

W in ce n ty  D o w ia tt Grodz, Rosień, Regent.
R oku  1822 mca czerwca 2 d n ia . Tekowe ob­

wieszczenie zamieścić w K u ry  erze L itew sk im  do­
zw a la  się. Pośw iadczam  P rezyden t Z iem sk i P tu  

Rosień. Jan  K a lin o w sk i.

i .  D ep a rta m e n t czasow y Sądu G łów nego L i ­
te w s k o -W ile ń s k ie g o  na u trzym a n ie  swojego są­
d o w n ic tw a  K a n c e lla ry i, jako  tez na opa ł, ś w ia tło , 
la k , pap ie r i  dalsze potoczne w y d a tk i, m ając je ­
d y n y  fundusz, w  kopach w ed le  p ra w  L ite w s k ic h , 
od s tro n  w onym  ro zp ra w u ją cych  się, N a yw yźszym  
Im ie n n y m  U kazem  ro k u  1806 m iesiąca o k tob i a 26 
dnia przeznaczony, gdy w  opłacie ta k o w y c h  kop. 
od w ie lu  s tro n  i  s ta w a jących  p le n ip o te n tó w  do- 
św iades* c ią g łe y  n ieaku ra tnośc i, i  gdy c iż  p len i*



p o te nc i pozw an i o z w ro t  na leżnych  lu k ró w  n icpo- 
je d n o k ro tn ie  w żdać się dopuściw szy n & d u itim a r- 
n ie  zos ta li z k o n w in ko w a n i, a pom im o to  gdy je ­
dn i od ro k u  jeszcze 1810, d ru d zy  za czas późn iey- 
szy do tąd  rem an en tó w  nie wnoszą, a pomnożone 
czynnością  tego Sądu K a n c e lla ry i w  tłu m a cze n iu  
na ję zyk  R ossyyski d z ie ł s tro n  ubogich kosztem  
Sądu (co po in n y c h  D epartam entach  odbyw a się 
p rze z  skarbowego tra n s la to ra ) w  p rzyg o to w a n iu  
c x tra k to w  i  p rze sy ła n iu  do Rządzącego Senatu, 
w ym aga ją  pow iększenia  lic z b y  kancę llą fryysk ich  o f- 
f ic y a lis tó w , 2 p rzy ję c ia  na ten  p rze dm io t osobnych 
T ra riz lu to ro w ę  na co znaczny fundusz n ie uch ron ­
n ie  jest p o trzebny . P o s ta no w ił dla dogodności O - 
b y w a te li, k tó rz y  przeż ta k  d łu g i eżas an i sam i 
ani ich  p len ipo tenc i kop dotąd  m eop łać ilę  do dnia 
i:)  ju l i i  idącego 1822 ro k u  w s trz y m a ć  się jeszcze 
z użyd iem  srzodkow , jak ie  w  ty m  w zględzie  p ra ­
w a  L ite w s k ie  w skazu ją , a zaw iadom ić  (i Zawiada­
m ia ją  s ię) p rzez n in ie js z ą  pub lika tę  w szyscy za- 
rem anentowan?, aby w  przeciągu tego c z a s u k o p y  
pod ług u s taw  od ic h  p rzyna leżne  pod k w it fu k o l-  
V  to ra  tego D epartam en tu  W J P . K a lix ta  Rosso- 
chackiego op łac ić  p os ta ra li się. R oku 1822 m ie ­
siąca ju n ii o dnia. Jan Rosscchacki w  m ieysc ii 
P rezyden ta . S ekre ta rz  W a c ła w  K lu k o w s k i.

W e d U  U kazu  JE G O  IM P E R A T O R S K IE Y  M O ­
Ś C I  etc. etc. etc.

2. U U r .  Ja no w i Orońskiem u P ó łk o w n ik o w i 
w oysk R ossyysk ich  K a w a le ro w i O rd e ró w , Ignace­
mu i  samcy Herfzelom  K ap itanom  w oysk R ossyys ., 
X ię d z u  Z a c h a ry a s z o w i G ie ry c k o w iP rz e o ro w i i  ca­
łemu zgrom adzen iu  X X .  K a rm e litó w  O strobram ­
skich ., A n ton iem u  Sunętorzeckiem u Sędz. G ran icz . 
Z a w ile y s k ie m u , W a w rz y ń c o w i S trąkow skiem u po­
ru c z n ik o w i w oysk  P o lsk ich , P ozew  p rzed  Sąd P o d - 
Komorska -  E x d y w iz o rs lf i w  m aję tnośc i L inhow cu  
w  P cie  U p it. w  Guber. L i i .  W ile n . p o ło ż o n e j w  
d n iu  1 j u l i i  leg o  *8 2 5  roku  odbyw ać się m a ją ­
c y , z p ow ód z tw a  U r. S tan is ła w a  Bobana b. Sę­
dz iego  Z ie m , P tu  U p it. w y n o s i się o to :  ze sto ­
p n ia  n a tu ra ln e j siihcessyi po zesz łym  X ię d zu  B o ­
gus ław ie  W ysock im  'o b la ł. Jan  O rań sk i w  E x d y -  
to iz y i ju ń d u sżu  zeszłego M a rs z a łk a  U p it. M ic h a ­
ła  S traszew icza  za o b lig a m i p o szu k iw a ł d la  sie­
b ie summ y , do k tó rey  X ię ż a  K a rm e lic i O s tro ­
bram scy  po tym że  X iędzU  W ysock im  fo rm u ją c  
pre tensją^ tę i  summę za  w łasność k lasz to rną  p o ­
c z y ty w a li,  Sąd E x d y w iz o rs k i R o g o w sk i n iew cho- 
dząc w  rozpoznan ie  a k to rs tw a , za z ło io n e m i do­
w od am i dekre tim  18 j  6  fe b ru a ry i 2З  d n ia  z ł.  
polskich 46,686 g r . 8  sze ląg 1 d la  o b ia ł.  O ra h -  
sk u g o  rekognoskow u ł, i  w  m aję tności M ia d z io le  
od a tty n e h c y i K u ź m iń s k ie j schedę w y d z ie li ł , a s 
pow odu u czyn io n e j p rzez  W ięzy K a rm e litó w  k w t-  
* t j i ,  pom ien ioną  schedę do os ta teczne j ro z p ra w y  
o a k to rs tw o , na skutek w y d a n e j w  roku  1815  
x b ra  зб  kaupyi, pod  a d m in is tra c ją  ż a ł. R aba­
n o w i o d d a ł,  p o w o d o w a n y  d e lla to r  samym z w ią z ­
kiem , c ięża r ta k o w y  p r z y ją ł ;  lecz z b y tn ia  od le ­
g łość schedy od m ie jsca  pom ieszkania, w łasne i r i -  
teressa, a m ianow ic ie  w iek  s iedm dziesięc ioU th i, nie* 
d o z w o liły  l a ł .  z a ją ć  się eccehucyą ta k o w e j ódm i-  
n is t rą jy i ,  z d a ł oną o b ia ł.  S w ię torzeckiem u, lubo  
dekretem e w d y w ito ts k im  od  summy re a liz o w a n e j 
a na z iem i lo k o w a n e j z ł.  p o lsk ich  3 ,2 6 7  g r .  2 8 
szel‘ L  zą  p ro cen t w y k a z a n o , jednak d e l l . to r  
przez c iąg  sway a d m in is t ra c j i  n ig d y  te y  i l lo ś c i  
n :e p o !)ie ra ł, ledw o p o  k ilka se t z ł.  po i. na  ro k  
scheda ta  p rz y n o s iła  dochodu, i  ta ko w y  o b ia ł.  
ow ię to rzeck i do tąd  d d la to r  n ieza  l ic z y ł,  od roku  
s o i > 8 i 9  a p ry la  a d , c i  do d n ia  3 o  m o ja  tego

roku , t r z y m a ł o b ia ł.  S trą k o w s k i, rów n ież i  on 
a re n d y  d e lla to ro w i n ie z a p ła c ił, następnie ia łc y  
d e la to r  oba rczo ny  in teressam i, u c iś n it ty  ko n w ik -  
c y a m i, c a ły  s w ó j fu nd usz  o d d a ł na s a iy s ja k c ją  
w ie rz y c ie li, z a k ro c z y ła  remmissa naznacza jąca  
bąd  E x d y w iz o rs k i, z a  k tó rą  p ie rw s z y  z ja z d  w  
m a ją tku  Ł m ko w cu  odby ł  się, i  rozsądzenie os ta ­
teczne s p ra w y , do d n ia  m a ja  t  tego  roku  o d łożo ­
ne zo s ta ło , w  ty m  p rze c ią g u  czasu X ę z a  K a r ­
m e lic i na podaną prośbę, z y s k a li w  D epartam en­
cie W rem iennym  U kaz , k tó ry m  zalecono S ądow i 
E x d y w iz o rs k itm u  , a b y  za  pob ierane ze schedy 
O rańsk iego  in t r a ly  i  za  dalsze p rzez  X ię z y  K a r ­
m e litów  podać się m ające p re te n s je , na  m a ią tku  

■ ża łu jące go  zabezpieczył schedę, i  oną od  ro z d z ia ­
łu  m ię dzy  k re d y to ró w  do ukończenia się sp ra w y  
m ięazy X ię ią  K a rm e lita m i a  O rańsk im  o a k to r ­
stw o summ y, z o s ta w ił ;  ta k  jed no s tron nym  U k a ­
zem d e la to r uc iśn ię ty , celem oswobodzenia swe­
go  i  k re d y to ro w  funduszu  od p rb z e k u c y i, zosta­
je  w  konieczności pozw an ia  w szystk ich  o b ia ł.  do 
jednoczasow ey ro z p ra w y , m ianow ic ie  o b ia ł.  O -  
rańsk iego  , H en żela I  X ię ż y  K a rm e litó w  O stro ­
bram skich do p rz y ję c ia  rachunku z a d m in is tro ­
w a n e j w  M ia d z io le  schedy, do z łożen ia  w z a je ­
m nie z teyze a d m in is t ra c j i  re g u lu ją cych  się p re -  
tensyow , obżalch zaś S w ię to rzechego  i  S trą kó w -  
skiego d z ie rżaw ców  schedy o b ia ł.  O rońskiego do 
o b liczen ia  się z te n itty  i  do z h  ie n ia  na tychm ias t 
przed  Sądem E x d y w iz o rs k im  w ypada jących  p ie ­
niędzyr, o ra z  do o dp ow ied z i na w s ie lk ie  p re ten­
s je  p rze z  X ię z y  K a rm e litó w  lub  O rońsk iego , w  
za rzu tach  co do u ro jo n e j d e z o la c y i pom ien ioney  
schedy zastosować się m ogących . W skazan ie  o -  
ra z  tego co z p o rz ą d k u  sp raw y w y p ły w a .

R oku 3822. W o ź n y  kopie tego pozw u  z po ­
w ó d z tw a  W . S ta n is ła w a  B obana  Sędz. W  W . A n ­
toniem u Sw iętorzeckiem u Sędz. G ra n icz . Z a w tl.  
w  K o b y ln ik u ; W a w rz y ń c o w i S trąkow skiem u w  
T a ra sow szczyzn ie  dm a 3 1 m a ja , X ię d z u  Z a c h a -  
ry a s z o w i G ie ry c k o w i P rz e o ro w i 1 całem u z g ro ­
m adzeniu X ię £ y  K a rm e litó w  O strobram skich  w  
k lasz to rze  tym że, W  W . Ignacem u i  śam cy H m -  
zelom K a p ita n o m  w oysk Ross. w  M ieśc ie  W iln ie  
w  kam ien icy d n ia  2 j u n i i , o ra z  J W i J a n o w i O -  
rańskiem u P ó łk o w n ik o w i w oysk  Ross. i  K a w a le ­
ro w i we w s i B ry la c h  p rzed  Sąd P odkom orsko  
E x d y w iz o rs k i w  m a ją tk u  L in ko w cu  w  P cie  U p it.  
w  d n iu  1 lip ca  tego  18 22  r .  odbywać się m a ją c y  
podałem . D o m in ik  S tank iew icz W o źn y  P in  U p it,  

R oku  1822  m iesiąca czerwca 2 d n ia . P rze d  
A k ta m i Sądu Z ie m . P tu  W ilc ń . s ta w a ją c  osobi­
ście W o ź n y  w  g ó rze  w y ra ż o n y  takow ą  re la c y ą  
pozewną u rzędow nie  zezna ł. P rz y ją łe m  Jan  

Z  lenkow i t  z W ile ń s k i Z ie m . R egen t. 
R oku  1822  czerw ca 2 d n ia . T a k o w y  P o ­

zew  może bydź w  Gazecie K u r . L i t .  um ieszczony. 
A u g u s ty n  K o rd z ik o w s k i Sędzia Z ie m . U p it .

L) o n i  e s i  e n i  a. 
ę. N i ie y  p odp isany  z a w ia d a m ia  ń in ie y -  

śzem ogłoszeniem , trz y k ro tn ie  w  Gazecie K u ry e ­
ra  L ite w sk ie g o  pom ieszcza j ącym  się, iż  od W  W .  
H e n ry k a  P o d p ó łko w n ika  w oysk  R o ss fysk ich  i  K a ­
w a le ra , F ry d e ry k a  b. Sędziego G ra n ic z . L id z k ie g o  
b ra c i N a rb u tto w . K o lu m b y  z  N a ih u t to w  Szysz­
k o w e j b. D ep u ta t, w yw od ow . g ro d z ie ń . p rz y  as-  
sys tency i je y  męża L u d w ik a , T e k li *  N a rb u tto w  
Ł uka szew iczow e y S ędzw ey G ran icz . S lcn im sk iey  
ta koż  p r z y  assystencyi je y  męża Ja na , za  p ra -

W
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wem wieczystB-przedainśm і8 ? э  apry la  8  w  Są- tensye upadkowi wiecznemu ulegną ostrzega. B a łt  
. rr D /.. i  na  sesri w dobrach TopcZef*ie  182*2 to  k ii mca tna jadzie Ziemskim Ptu Lidzkiego p rzy zn a n ym , na 

bywszy fo lw ark  Połubniki żowiący się w Guber- 
nii Grodzięńskiey , Pcie L id z . położony, ma U 
siebie na ewikcyi od wyhywców w y ż e j  imiona- 
m i i nazwiskami wyrażonych summę rubli sr. 4,00 o 
do la t  trzech, to jest do dnia 1 i  apry la  v. s. 
zostawioną; przeto jeśliby kto miał słuszną do 
W  W . Henryka  i  F ryderyka Nurbuttow, oraz K o -  
lumby Styszkowey  i T e k li  Łukaszewiczowey pre­
ten s ją , ie  summa 4,ooo rubli sr. tylko do lat  
trzech na ewikcyi u mnie zostaje, ostrzegam. R o ­
ku 1822 m aja  >4 w Grodnie*

p t l i x  Andrzeykowicz Prezydent Granicz. Gu-
bero i  Kaw aler.

na sesyi w dobrach Tapetę w ie  182*2 to k u  mca tna ja  
16 dn ia .

Jan  Patkowski p rę ty  d u jący  eócdywizor. W in ­
centy Ł a p iń s k i Sędzia C y w iln y  i  e xdyw izo r. P a ­
weł H ry n ie w s k i Sędzia G rodzk i i  e xdyw izo r. R e­
gent Sądowy exdyw izorsk i S tan is ław  Baszkiew icz

Cena produktów na rynkach  
wileńskich.

Sąd E x d y w iz o rs k i.
2« Sąd taxatorsko -  E x d yw izo rsk i Dekretem Sądu 

Głównego  2 D epartam entu obwodu B iałostockiego  
«, roku  idącym  m arca  28 dn ia  fe ro w a n y m , na m a - 
tYsfakcyonowanie wszystkich k redy to rów  1 pretenso- 
rów  W  M a c ie ja  Rartochowekiego b. Deputata P tu  
Bie lskiego prcez Іа Щ  i  e td f w i iy ą  dóbr jego Top- 
czewa, W o łk i P io tk o w e k ie r , W o ikow  i  Sieskow 
w Powiecie B ie ls k im , a dóbr P isankow  , M tlew a  i 
W dam owki, z p rz y  należnościam i, w  Powiecie B ia ło ­
stockim,1 w obwodzie B ia łostockim  położonych p rze ­
znaczony , na p ie rw sz tm  zjazdu swojego te rm in ie , 
tymże Dekretem  zadeterm inow anym , a d m in is tra c ją  
dobr konkursowych w y ż e j w yrażonych  po zinwen- 
to w an iu  urzędow ym  onych  ils tanow cw szy, w w y ­
pe łn ien iu  dalszych sobie t ą l  rem issą przep isanych  
poleceń, kop ią  z spraw  i  komportacye tak  na dęie- 
d n c u  d la  w yśw ie tlen ia  massy m a ją tku  konkursowego, 
ia k  rów nie  1 na kredytorach  i  z ja k iego  bądź zrzó- 
d la  oretensorach do te y ie  massy roszczenie mieć 
m ogących d la w ykaza n ia  massy tychże prelensyow  
i  d ługów  n a d z ie ń  1 J u li i  teraknieyszego  1822 ro ­
ku d o k a n c e la ry i Sądu spraw  C yw ilnych  B ielskiego  
i  TJkrohickiego Pow iatów  w B ieUku p rz e z n a c z y ł; 
id o  spełn ien ia  tego, wszystkich staw aiących i  n ie- 
staw aiących do tego konkursu m ogących mieć ucze- 
sn ic l» o  aktorów  w tym  te rm in ie  zobow iąza ł, a w  
dalszym  spełn ieniu  tychże Sądu Głównego po ru -  
czeń w y m ia r tychże dobr Geometrom do tego p rze ­
znaczonym  uskutecznić p rz e p is a ł;  i  pow ołać stoso­
w nie  do te y ie  rem issy wszystkich k redy to rów  1 p re - 
tensorów , przez pub liczne w Gazetach kra jow ych  
i  zagran icznych  aw izacye trzyk ro tn ie  um iescic się 
pow inno postanow iwszy  , czasu do spełn ien ia  tego 
wszystkiego do d n ia  i 5 m arca  182З roku- u z y c ty ł,  
w  k tó rym  te rm in ie  ostatecznie dzie ło swoje ukoń­
czyć zadeter m in o w a ł, na skutek jakow ego swojego 
postanow ienia , przez n in ie jsze  wzywa wszystkich  
gdzieko lw iek okazać stę m ogących w ie rzyc ie li 1 p re - 
tensorów do massy m a ią tku  pod konkurs w ystaw io ­
nego W . M ac ie ja  B a r łochowskie go, z ja k ie  go bądź 
zrzód ła  rosczenie m ieć m ogących , a żeby na te rm i­
n ie  1 J u li i  w ty™ kra i u a za g ran iczn i
okazać się m ogący w każdy m czasie , od da ty  doy- 
scia ich  n in ieyszey wiadomości do d n ia  10 m arca  
182З roku  spełniwszy d o k a n c e la ry i Sądu C yw ilne ­
go Bielskiego kopie z spraw i  kom portacye w tym  
powyższym  te rm in ie  j)od w iecznym  upadk irm . w p re - 
tensyach, c z y li Am issyą rzeczy do tego Sądu przez się 
lub przez umocowany h P lenipotentów  ja w i l i  się. 
Inaczey za n ie jaw ien iem  się ie  naysłusznieysze p re -

INiepoloźone liczby znaczą, 
ze tych  produktów  nie 

było.
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Z y ta  suchego -  -  -  -
— surowego -  -  -  -

Pszenicy oz im ey -  -  -
 7 , ІаіѴеУ - -  -  -

Jęczm ien ia  -  -  -  -  -  
Owsa f  -  - - - - - -
G ry k i - - - - - - -
G rochu  -  - -  -  
Bohu -  -  -  f -  -  -  -  
S iem ienia ln ianego -  -  -

—  —. konopnego -  -
K ru p  jęczm iennych  -  -

—  ow s ianych  -  -
  g rycza n ych  - -  -

Ł o ju  w o łow ego  surowego
 , —  topionego

M io du  przaśn. z w oskiem  
W o s k u  top ionego m ebie loń 
Św iec w osko w ych  b ia ły c h

__   -  -  -  żó łty c h
  ło jo w y c h  p rz y  w oźnych
   _______  tu  rob ionych

W łó lm a  'towarnego* ln u
     __ —. p ie ń k i

Siana m urożnego -  -  -
— b ło tnego  - -  -  -

Paska m asła .6 g a re o w k  - 
So li kuchen  becz. gar. l i t .  4u 
P iw a  kra jow a becz. 4o garc.

— dubeltowego - ~ 
P tas tw a  po рагйе in d y k ó w

       —  k u r  -
—  — —  —  g ęń  -
_ _ _ _ _ _  —  kaczek

Chleba razowego fu n t 1
  p y tlo w e g o  przedn.

M ięsa fu n t 1 - -  -  -
W ó d k i garn iec 1 -  -  -

C ze rw ie c

P i ą t e k

dnia 2
sre­

brem

W y je ż d ż a ją  za g ran icę . ..
3 . D o  A its t ry i i  P ru s  Szlachcic G u be rn ii W i-  

leńsk iey , W in c e n ty  D obrow o lsk i na  dziesięć m ie -  
sięcy. ....

5. N a  p o w ró t do f a m i l i i  swoiey do Тугоіщ  
K a ta rz y n a  O liw ie ro -O, ~ - - ____*______;_______“___ I----------- ------ ----- ------- --------- ------------ i~r*‘ T~ • r r

Od dnia lgo następującego miesiąca lipca zaczyna się drugie poi- 
rocze prenumeraty na Gazetę Kuryera Litewskiego, kosztuje z po- 
Ć ztguW i srebrnych 7, bez poczty rub li 4 kop, 5o. Na mreyscu 
w  W ilnie można prenumerować kwartałowie. Cena r. 2 k. 2

Pochmurno
P o ch m u rn o

Pogoda
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W iln o  d n ia  9 czerwca  1822 R oku  v . s.

5 . O d M ińsk iego  G ubern ia lnego  Rządu og ła ­
sza się, iż za d łu g  na leżny tu teyszey  izb ie  P o w - 
szechney O p ie k i, będą się w  n im  p rzedaw ać z p u ­
b licznego ta rg u  m urow ane dom y, m iń sk ich  m ie ­
szczan żyd ów  Jankie la  G oidberga  i  L e y b y  G o ło - 
dm a, ze w sze lk iem i do n ich  p rżyna leźnościam i. za­
budow an iam i i  z iem ią, będącem i w  M ieśc ie  M iń ­
sku, p rzynoszącem i rocznego dochodu s reb rem : 
p ie rw szy  rub . 100, a d ru g i ru b . 160, a zatem  ż y ­
czący ku p ić  takow e  dom y zechcą ja w ić  się do te ­
goż Rządu na te rm in y : p ie rw szy  2? cze rw ca , d ru ­
g i 24 hpca tego ro k u , a t rz e c i o s ta teczny  od cza­
su w y d ru k o w a n ia  ogłuszenia, k tó re  nastąp i póź­
n i ey w  Sankt P e te rsb u rsk ich  albo M osk iew sk ich  
G azetach we t r z y  m iesiące. M a ja  i 3 dn ia  1822 
ro ku . S e k re ta rz  F e l ic ja n  A rc im o w ic z .

3 . Sąd D zie lczo  E x d y w i żo rsk i m a ję tnośc i, 
M ostw ilisze k  w pcie  O szm iańsk im  po łożonych  do 
D z ied z ic tw a  W  W . M osiew iczow  na leżący , sku t­
k iem  Rerriissy Sącfu cz isowego D epartam en tu  sp raw  
cy w iln y c h  G u b e rn ii L itew sko  W ile ń . w  r .  1822/e - 
b ru a ry i 2 i d. za sz łe y , w te rm in ie  z obwieszczenia  
wedle p ra w a .p rz y p a d ły m , na d n iu  24- mca m a ja  r .  
idącego ad fa n d u m  teyże m ajętności ze b ran y , u- 
ła tw ia ją c  początkową czynnośćą mocą teyże R em is - 
sy za w ia da m ia  w szystk ich  w ie rz y c ie li zeszłego ś. 
p  O nufrego  M osieuńcza b. P rezyden . G rodzkiego  
P tu  O szm iań. ta k  o te rm in ie  pow tó rnego  z jazdu  
na dzień  i 5 m iesiąca nowembra r .  te razn ieysze  
go  1822: ja k  za razem , że je ś li k tó ra ko lw iek  z tako ­
w ych w ie rz y c ie li s trona  w  rzeczonym  czasie , i  do 
zam kn ięc ia  Iz b y  Sądowey w  nam owę p re tensyow  
swoich n ieprzedstaw i, pod legać będzie a m m issy i, 
D ekre tem  re m issy in ym  * w yż  na dacie w y ra żo n ym  
zade tek la row aney , o c z e m p o trz y k rc tn ie  p rz y  dodat­
ku K u ry e ra  L itew sk iego  rzeczoną a w iza cyą  zam ie ­
ścić pos tanaw ia . P re zyde n t D z ie lczo  E x d y w iz o r -  
skiego Sądu Podkom orzy T ro c k i W ilh e lm  de Raes. 
W in  centy Molochowi.ec Prezes G. E x d y w . Jó ­
z e f Bukow ski P is a rz  Z ie m . Z a w . E x d y w iz o r '

3 E x c e rp t ośw iadczenia do p ro to k u łu  po tocz­
nego Z iem skiego P tu  Ihum eń. w  (dacie n iźe y  w y -  
razoney zapisanego pod p ieczęcią  urzędow  ą Z ie m ­
ską tegoż P tu  s tron ie  w yda je  się.

R oku ty s ią c  ośm śet dw udziestego  drugiego 
m iesiąca m a ja  szesnastego dma.

Process w espół z ośw iadczeniem  w  im ie n iu  
W  W . A n to n ie go  jjunkra  ta ta rsk ie g o  u łańskiego 
p ó łku , W ła d y s ła w a  sędziego Z iem skiego P rużań - 
skiego i Józefa. C horąży ca prużańskiego b ra c i Ci­
sow skich , p rz e c iw k o  W  W . P io tro w i podsto lem u 
P a rna  wskiem u. W in c e n te m u , Janow i i C y ry le  mu Sę­
dziom  G ran icznym  P ińsk im  T e r le c k im  w  nastę ­
p nym  składzie  : zeszła ś. p. R óża P u tka m e ro w a  
Stanu S o w ie tm kow a  m ając swe dziedziczne dobra 
B ło ń  w  Ihum eńsk im , a Jackow szczyznę w  W o ł-  
ko w y s k im  pow ia ta ch  sytuow ane, sw o im  s ta ran iem  
n abyte , nie m ając p o to m s td a  b ra tu  sw ojem u c io ­
teczne  rodzonem u zeszłem u A n to n ie m u  O sow skie ­
mu C horążem u P r u ła ńsk ie m u , o jc o w i zał. p ie rw o  
Jackow szczyznę p raw em  w ie czys tym  p rzyzn an ym , 
p o im e y  B ło ń  testam entem  fo rm a ln ie  i praw n ie u- 
czym onym  i w Z ie rn s tw ie  Ihum eńsk im  a k ty  k o w a ­
n y m , jako  nay bliższe mu swem u k u z y n o w i, u ch y la ­
jąc  w szys tk ich , ja cyb y  się p rzyznaw ać do ku zyn - 
s tw a  m o g li zapisała , i  tym że  tes tam entem  do 
trz e c h  k ro ć  sta ty s ię c y  z ło ty c h  po lsk ich  różn ym  
osobom zap łac ić  oyca ża łu jących  zobow iązała , na 
sku tek  jakow ego tes tam entow ego  zapisu zeszły 
oycieo źał. po zeyścu te s ta to rk i w  ro k u  jeszcze 
1814 bez żadney od n ikogo  p rzeszkody i  in te re s o ­
wania się m ajętność B ło ń  o b ią ł , w iększą  część 
przeznaczonych do o p ła ty  te s ta m e n te m ' sum m "o - 
p ła c ił 1 sp oko jn ie  sobie w łasność p ra w n ie  i  fo r ­
m aln ie  zapisaną d z ie dz iczy ł, m iędzy tem  zda ło  się 
obzdł. T e r le c k im  w  la t 8 po w ye xe kw o w a m u  te ­
s tam entu  u tw o rz y ć  napastną p re te n s ją  a lbow iem

niebędąc żadnem i k re w n e m i zeszłey P u tka m e ro - 
w e y , powodem ty lk o  samego im ie n n ic tw a , ja k b y  
obźa łow anym  należa ła  sukcessya, naym esłuszn iey- 
szą i  z samey zazdrości w y n ik łą  s fo rm o w a li, ża- 
łu ją c y c h  spokoynośćj n ie w in n ie  z a k łó c i l i ,  a n ie  
p rze s ta ją c  na p rześ ladow an iu  ńapastnym  procede­
re m  niesłuszn ie  u tw o rz o n y m , jeszcze pełne 1'alszu 
i  zm yślen ia  ośw iadczenie  w  Gazecie K u ry e ra  L i t .  
pod ,N. 5o zam ieśc ili, p rze to  aby do u tw o rz o n e j 
napastney p re te n s ji i  fa łszów  pop isanych w  ośw iad- 
czen iu  przez gazetę og łoszonych n ik t  w ia ry  n ie - 
p rz y k ła d a ł, ża ju jący  ostrzegając powszechność o 
n iew inne  siebie p rześ ladow an ie  oraz rzucone  c z e r- 
n id ło  i  fa łsze nayso lenn iey zażalają się, i  p rzez ga- 
ze tę  K u ry e ra  L ite w sk ie g o  ogłaszają. U  tego ośw iad­
czenia  podp is  w  p ro to k u le  takowy". F e l-cyan  Iw a ­
szk ie w icz  R egent G ra n iczn y  P tu  R zeczyckiego.

O zgodności z P r ot oku łem  P o tocznym  św iad ­
czę. Leonard  O z iem b łow sk i Z . P. J. R egent.

W o ln o  d ru ko w a ć  Z iem sk i P tu  Ih u m e m k ie -  
go Sędzia Jan B o rsuk.

3[. Roku 1822 m a m aja  2o dnia Sąd Pod-  
komonko Taxałorsko Exdyw izorsk if u? dobrach 
dziedzictwa W I V .  Kiewnarskich w Pcie Szawel-  
M m  połoionyęh9 a K iew nary  zwanych exystu ją -  
cy ;  podaje do powszechnej wiadomości, ie  spra­
wę konkursową m iędzy dziedzicami a  kredy to­
ram i, dzia łową oraz między rodzeństwem d z ie ­
dziców; nieodmiennie weźmie do namowy dnia  
5 następującego mca czerwca, teraznieysze go 1822  
roku, a na opóźniających się z  wprowadzeniem  
poszukiwań zapisze amissyą, czyni zaś tę pro-* 
longatę , w  przyymowaniu dowodzeń, od d a ty  d z i -  
s ityszty  do dnia p ią tfgo  czerwca; jedynie  na  żą­
danie stron procedującychj które nie b y ły  w  sta-  
nie do d a ty  d z is ie js ze j  odbyć wszystkich g ło ­
sów, w yłącza  jednak od zasiadania i  słuchania 
sprawy, dni świąteczne, oraz tahtlns.

Jan Przeciszewski b. Podkomorzy Ptu R o -  
sień., Tomasz Heruhowicz b. P r e z y d  nt Z ie m . 
Szawel , Jan N a r b i d t  Sędzia Z iem . Szawelski 
E x d yw izo r .

O  ś w i  a  d c z e n i  e.
3 . Oświadczenie Im ie n ie m  W J P a n i A n n y  E l ­

żb ie ty M oyże llow ey p rzec iw ko  И  JP a nu  J a n o w i 
H e n ry k o w i JM o jże llo w i 1 JP a n u  D o m in ik o w i S ka r­
żyńskiem u z następney okoliczności c z y n i się: m a­
ją te k  M o kn iu n y  i  Janopo l w  pow iecie T ro ck im  sy­
tuowane , lubo na  jedńo im ie  obżałogo M o y ż t l la  ku ­
p ione , wszakże za wspólne p ien iądze  przez c ią g 'ż y ­
c ia  swojego z oszczędności zebrane, i  d la  tego ta ­
kowe m a ją tk i stosownie do postanow ien ia  samegaż 
o h ia łg o  M o y ż e lla , przez D ekre t Konsystorski E -  
w a n g ie lic k i p rz y  zakończonym  rozwodzie m ię dzy  
ża łcą  a ohża łnym  M oyże llem  potw ierdzone zosta ły  
w tych  szczególnie p un k tach , że co rok  d la  ża łcey  
wespół z córką  po rub . srebr. 65o czterm a ra ta m i 
w rok  będzie opłacać , że po zeyściu z tego św ia ta  
m a ją tk i wyż rzeczone synow ie , K a ro l i  Jan M o i t l -  
low ie  o b e jm ą , z k tó rych  przeznaczono d la  có rk i 
K a ro lin y  M o yże lló w n y  tub. srebr. 2A 000, że na-  
koniec d łu g u  na  takowe m e ją tk t zaciągać niemo ze. 
Pom im o to jednak , n a le ż n e j A n n u a ty  d la  ża łcey  
co rok  p un k tua ln ie  nie opłaca  , d łu g i zac iąga  , i  
wypuściwszy w arędę m ają tek Janopo l obżołm u  
Skarżyńskiem u , od. roku  1809 n iszczy , lu d z i ucie­
m ięża ; ta k  że ju z  k ilkanaśc ie  dym ów  w l śpiańskich  
u b y ło , i  puste chaty pozostaw a ły , które w  zastaw  
rozm a itym  osobom poodduw uł. T a k i postępek obźcł. 
jes t w idocznie wy m ie rzony na zruynow an ie  sy tu a ­
c j i  p rzez c ią g  życ ia  w spólnym  s ta ran iem  uzbie­
ra n e j.  P rze to  iżby o b ia łm u  n ik t p ien iędzy a n i pod  
pre textęm  zastaw y a n i też na  obhg i me pożycza ł,



oraz ze zaciągnięte d łu g i i  pobrane zastawy n ic  
znaczyć n ie m ogą. Publiczność stosownie do m a n i-  
festu w  Sądzie G łi.  L i t . W tle ń . 2go D epartam entu  
w  roku  1812 m aja  7 dn ia  zaniesionego i  w  K u ry e -  
rze  L itew sk im  w tymże roku  d n ia  29 w N .  43 w  
D oda tku  zamieszczonego zastrzega, n ie m n ie j też ze 
z оЪЫ Іпут  Skarżyńskim  za zniszczenie w łościan  
i  przepędzenie onych m ieć będzie procesy ia łc a  z 
własney ins tancy i zapowiada. 1 takowe oświadcze­
n ie  w łasną  ręką  podpisuję. D a t t  roku  1822 m dja  
3 1 d n ia . A n na  E lisabe th  M ayschel.

f io k u  1822 m aja  3 i  d n ia  p rzed  A k ia m i G rodz- 
k is m i F iu  W ile ń . staw ając obecnie W J P . R om u­
a ld  D ow oy na A dw okat Subsell. W ile ń . n in ie jsze  o- 
św iadczenic do A k t p o d a ł. P rz y ją łe m  Regent Jó ­
z e f Bohusz.

R oku  1822 ju n i i  2 d n ia . Takowe oświadcze­
n ie  do Gazety K u ry e ra  L it lg o  dozwala się p rzy ją ć .

A n to n i P om arnack i Sędzia Grodz. W ile ń .

L i s t  g o ń c z y .
5 . 2i  m aję tnośc i D ub n ik  w  pow iecie W ile ń ­

skim  o 6  m il  od W iln a  na trakc ie  M ic h a lis k im  
n a le ż ą c e j do D z ie d z ic tw a  n iż ty  podpisanego na- 
le in e y  z d n ia  5 1 zeszłego m iesiąca m a ja  w  nocy  
z b ie g ł ze D w o ru  D u b n ik  M a c ie j  P ieszko  c z y l i  
P a szk iew icz  w ieku  la t  22 m a ją c y , w zro s tu  srze-  
d n iego , oczu cza rn ych , w łosow  ciemno b łą d  nosa 
nieco za da rte g o , poddany  skaską z a ję ty  p rz y  tern­
ie  D w o rze  o g ro d n ik ie m  b ę d ą cy , s k ra d ł rzeczy  
następne ł  su rd u tó w  d w a , jeden sukna sza -  
raczkow ego dobrego c a ły  p o d s z y ty  astracha  
n iem , d ru g i k o lo ru  сіещпо zie lonego sukna g ru ­
bego, oba n o w e , p łaszcz lo k a y s k i z dwóm a  
k o łn ie rz a m i, sukna ciem no-szaraczkowego dobre­
g o  m a j t k i  rybsow e, tu łu b  z ow czyn  dom ow ych9 
kaszk ie t sku rza n y , i w  g o to w iz n ie  ru b li sre­
b rn ych  20. h ad to za b ra ł ]гъ у  św iadectw a  szlach­
c ico w i M o rce llem u  Jacum kiem u służące, jedno  
od W . M a ka re g o  B o g a tk i z sześc io le tn ie j s łużby  
a dw a  od J W .  M ic h a ła  M eysz to w icza  F ic e -M a r-  
sza łka  P tu  U p itsk iego  w ra k u  182  i  w ydane o ra z  
m etrykę  fa m i l i jn ą  tegoż Jacunskiego w  służbie w  
D ubn ikach  zosta jącego, upraszam  przeto  w im ie -  
n ie n rg o  poddanego gdz ie  się okaże p rz y trz y m a ć  
i  do Sądu n iższego W iltń k ie g o  dostaw ić, zaco  
zapew nia jąc p rz y z w o itą  nudgrodę  n in ie js z ą  a w i­
za cyą  podpisuję . D z ia ło  się w  D ubn ikach  r . 1822  
j u n i i  3  d n ia  M ic h a ł M in c y k o  Sędzia G ra n iczn y  
P tu  Kow ieńskiego.

p o w ie d z ia ln o śc i weszło  ;jz  prośbą  do M a g is t ra tu  
W ile ń . o w yda n ie  takow ych  p ie n ię d zy , U cz M a ­
g is t ra t  n ie czyn ią c  s a ty s fa k c ji za  p rośbą , g d y  do 
a k to r a tu  o d e s ła ł,  p o z y w a ją  zs tćm  ia łc h  k i oby  
t y ło  n a le ż a ł do sukcessyi po Kozubskich  i  M o -  
skatew iczu z pewnemi dow odam i d la  w z ięc ia  p ie ­
n ię d zy  z  w yp rze d a ży  ruchom ości w y n ik ły c h , p o -  
czem sądzenia  d la  ża łch  i  ca łego  o g u łu  z a le g łe -  
g o  poda tku  za  Kozubskiego z ł.  i  64 , za  M oska ­
le w icza  z ł,  236 g r . 2З z  procentem  i  w y p ła tą  
onych na tychm ias t z summy w y n ik łe j  z w y p rz e ­
d a ż y , zde te rm inow an ia , o nakazan ie  tym że  suk- 
cessorom z ło że n ia  p o rę k i na  odpow iedź w y p ła ty  
da lszych  p o d a tko w  (iz  do r e w iz j i  nas tępne j, o 
p o w ró t w y d a tk ó w  p ra w n y c h , o ra z  oto co czasu, 
s p ra w y  dow iedzie  się S. Z .  M .

R oku  1822 m a ja  3 o d n ia . W o ź n y  ś w ia d ­
czę: i i  kopie tego pozw u edyk ta lnego  z o r y g i ­
nałem  zgodne w  spraw ie J J P P . P io tra  K o rz o n a , 
Józe fa  H e rsza  s ta rszych , o raz  ca łego z g ro m a ­
dzen ia  cechu szewsko P o ls k . W ile ń . po sukcesso­
ró w  zesz łych  z  tego  ś w ia ta  M ik o ła ju  syn u  A n ­
d rz e ja  i  M a ry a n n ie  Kozubskich, o raz  synu  A d a ­
ma M o  ska l t  w ic  za  b ra ta  z e s z łe j K o zu b sk ie j j a ­
ko po n iem e jących  oeiad łości do d rz w i sądow y eh 
p rz y b iłe m  i  o rozp raw ie  p rzed  M a g is t ra l W ile ń ­
s k i zapow iedz ia łem . Ju s tyn  T ra ce w sk i W o ź n y

P o w ia tu  W ile ń .
R oku  1822 m a ja  3o d n ia . P rz e d  a k tam i 

M . G . W iln a  s taw a jąc  obecnie W o ź n y  P tu  W i ­
leńskiego Jus tyn  T racew ski ten k w it  sw óy re la  
c y y n y  podanego pozw u o ff ic io s s  zezna ł. P r z y ­
ją łe m  i  ie  je s t  w  A k tach  św iadczę.

Ig n a c y  M is ie w ic z  R egen t M . W .
R oku  1822 m ca m a ja  3 j  d n ia . T a ko w y  

pozew  R e d a k c ja  do G a z e ty  zam ieścić może.
Ja n  B uksza  Pu M .  W .

P o z ę  w.
2. W ęd le  U kazu  J E G O  IM P E R A T O R -  

S K IE Y  M O Ś C I Sam ow ładnącego C a łą  Rossyą  
etc. etc. etc.

Pozew  e d y k ta ln y  pó sukcessórów zeszłych  z  
tego św ia ta  M ik o ła ja  syna A n d rz e ja  i  M a ry a n ­
nie z  M oska le w iczow  K o zu b sk ich , o ra z  w  życ iu  
będącego M a c ie ja  syna  A d a m a  M oska le w icza  
b ra ta  ze sz łe j K o z u b s k ie j p rzed  Sąd M a g is t ra tu  
W ile ń . z ins tan cy i J J P P . P io tra  K o rzona , Józe­
fa  H ersza  s ta rszych , o ra z  ca łego zg ro m a dze n ia  
Cechu Szewsko po lsk iego  W ile ń .)  k tó rz y  p o z y w a ­
j ą  w  szczegó lnośc i o to  :  iż  co zesz ły  K ozubsk i 
będąc m a js tre m  w  cechu szewskim polsk. W ile ń .  
zo s ta ł zapisanym  sam i  za  je g o  paręką  M o s k a - 
U w icz w  shaskach tegoż cechu, od k tó ry c h  n a le ­
ż y  poda tku  cechowi za  Kozubskiego z ł.  16'4 , a 
za  M oska lew icza  z ł.  2З6  g r .  25 ;  s ta ło  s ię , że 
po ze jśc iu  Kozubskich w szelka ruchomość z p u ­
b licznego ta rg u  w yp rzed a na  za ru b li s r tb r. g 2  i  
z ł.  4 , a p ien iądze g d y  zlokow ano w  M a g is t ra ­
cie W ile ńsk im , zgrom adzen ie  w ięc cechowe ta k  za 
za le g łe  p o d a tk i ja k o  też w  pewność d a ls z e j od ­

O ś w i a d c z e ń  ie<
2. N iż e j  podpisana ty m  oświadczeniem, t r z y ­

k ro tn ie  w K u ry  erze L ite w sk im  pom ieszcza jącym  
się za w ia da m ia m , iż  schedę d la  m n ie  z m a ją tków  
W W . Andrzeykow iozów ,^C zarne j czy i  W id n e  zw a­
nych , D ekre tem  Podkom orsko -E x d y w z o rs k im  u> 
d n iu  3o a pr. te raźn ie jszego  1822 r. z a p a d ły m , w  
sum m ie  5 1.801 z ł. po i., i g r .  20 w yd z ie lo n ą  w G n- 
b e rn ii G ro d z ie ń sk ie j w  pow iecie  P ru ż a ń  k im  p o ­
łożoną , sk ład a ją cą  się z g ru n tu  dwornego crom ego  
dobrego w ło k i jed ne y , lasu na  dużą budowlę zd a t­
nego niGrgów  12stu i  p rę tów  128 i  p ó ł,  łą k , p a s t­
w isk  i  w ygonow  m orgow  sto k ilkan aśc ie , w łośc ian  
kch m a jących  dusz męskich  i 5 a żeńskich 11, z 
ich  g ru n ta m i s iedzibam i i  wszelką pow innośc ią , o- 
ra z  z dalszych w łasnośc i; pos ta no w iła m  za cenę /  
stosowną do w artośc i sprzedać. K toby  zatem  ż y ­
c z y ł,ta k o w y  w y d z ia ł rm bydź, n iech się ra czy  z g ło ­
sić do m n ie  do m a ją tk u  H aykow szczyzny w  L id z -  
k im  pcie  lezącego , lub do G rodna  na dz ień  24 j u ­
n i i  te ra źn ie jszeg o  roku , dokąd w tem  celu zjadę.

E w a  To łłoczkow a C ho rążyna  B rzeska .

U  w  i  a  d  o m  i  e n  i  e.
2. P rz jcżdza iący  przez m iasto W iln o  b rac ia  Sta­

n is ła w  1 Jakób E d e r z k ra ju  Tyrolskiego, obywatele, 
k tó rzy  d la J W . Szadurskiego do m ajętności Owsięja  
za umową p row adzą  z swojego k ra ju  byxd ło  : ja k o  
to, b yk i i  k row y  w gatunkach odpowiednich. S ły ­
sząc iż  w ie lu  obyw ate li jest żądaniem  m ien ia  i  n a ­
b yc ia  onych: przeto do sprowadzenia pow tórnego  
tran spo rtu , ktoby sobie ż y c z y ł , u p ra s ra ią  pow yżsi 
obywatele, aby p rzez pobyt ich  lub też zostawione­
go kommissu S zw a jca ro w i cu k ie rn ikow i F ry d ry c h o w i 
M a rka d a n d o w i m ieszkaiącemu na p rzec iw  p la cu  
ra tusza za w iadom ili. Gdzie p o d łu g  ceny i  g a tu nku  
z ak to ram i lub z wspomnionym  M arkndandem  ko miss 
m ającem t um ówić się i  ugodz ić  będzie m n lna .


